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^krtuil* kwartalalł Mltalfoutt
84 karon 1SJ kor&u t kor i i  korom
38 9 . 8 . 2 kor. 70 h.
34 • 18 . » . 8 ,  -  ,

48 • 8* . 12 . 4 ,  -  „

J M .  3 M m ‘ wychwizi codziennie, z wyjątKien. meńziel i świąt urocnyatyca. 
F f  c  u n  tsiA«  w y  n o a i :

W wlejMi.
f  ieutro-yfyjgr. t  pri^isytką pooit.
W Państwie I lemieekiom . . . .
We WłnuecŁ, Fraccyi, AnglU,Belgii,

Szwajcaryi, Taroyi i inn. krajach 
Oddzielny nuaisr (z ostatni oh trzooh fini) ńMZtule 10 h., z przesyłką "ocztową 12 h. — 
We Lwowie w Biurze dzienników \  Olszeweklego ulica KHimtk . "n 2 i PSohsia, ul Karała La- 
Jwika S, da nabycia pa 12 h. Frcnutnc. ate prz-jjnwi)r <it<? tylko ną tuzły mieniąc. 
.iivy t  plenlędenl i przesazy piemezne aa prenumeratę i ogłosieuia (insersfcyi oprania się 

SMMyiać rraŁOt do id  stnutrac. i „N. Reformy11 w Krakowie. — List 6w nie!runVo^anjcł'
ni« prayjunje ni). 

łtęfatptsóu n idipytonpcA h- î-tkcpa nie aurraco..
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S e j m
Kraków. 12 sierpnia.

Dotąd niema uizędowego zawiadomienia o 
t e r m i n i e  z w o ł a n i a  S e j m u .  Są tylko 
p r z y r z e c z e n i a  ogólnikowe ze sfer mini- 
steryalnych, że Sejm będzie zwołany w d r u ­
g i e j  p o ł o w i e  w r z e ś n i a .  P rzyrzeczeń  t a ­
kich było już parę w tym roku — na term in 
styczniowy, marcowy, wiosenny —  i wszystkie 
zawiodły. Zdaie  się jednak, że obecny, wrze- 
śn ’owy termin już nie zawiedzie. Nadzieja ta  
opiera się na smutnym fakcie klęsk e lem en­
tarnych, ale nie w Galicyi. lecz —  w Cze­
chach. Czesi potrzebują  Sejmu w jesieni, — 
Czesi s ta ją  w W iedniu z zaciśniętą  pięścią i 
wołają o Sejm, Niemcy w ekonomicznym in te ­
resie k ra ju  sekundu ją  im w tym w ypadku 
więc Sejm będzie. A że nie wypadałoby zwołać 
Sejmn czeskiego a galicyjskiego nie zwoływać, 
wTięc będzie i galicyjski

Ale pytamy, —  dia czego jako  term in zwo­
łania w yznacza się d r  n g ą połowę września? 
Czemu nie pierwszą? D la czego trac ić  niepo­
trzebnie  całe dwa tygodnie? W zgląd na  rolni­
ków. zawrsze służący za pozór przeciw zwoła­
niu Sejmu w tym lub owym czasie, nie może 
tn  rozstrzygać. Miewaliśmy już Sejmy w pier­
wszych dniach września i komplet zbierał się 
wcale okazały. J e s t  podobno inny powód, ale 
nie wytrzym ujący krytyki. — Oto w połowie 
września odbywają się m a n e w r  y  c e s a r- 
s k i e  w Gahcyi i cesarz ma. przyjechać 15 
września do naszego kraju . Otóż i namiestnik 
i m arszałek i jnni dostojnicy muszą w tedy po­
jaw ić  się na  dworze cesarskim —  i dlatego 
Sejm może się zebrać dopiero po w j je ź lz ie  
cesarza. J a k  gdyby nie można rozpocząć w 
pierwszych dniach września, potem na 3 lub 
4 dni sesyę przerwać i około 19 podiąć pracę 
na  nowo? T a  s t r a ta  n iepotrzebna pierwszych 
dwóch tygodm  może być bardzo dotkliwą. J a k  
ty lko „konieczność państw ow a“ — czy choćby 
widzimisię p, K oerbera  —  nakaże  zwołać Radę 
państwa, zostanie ona z pewnością zaraz zwo 
łana. T a  konieczność nastąp i z chwilą, kiedy 
feejin węgierski, po uzyskaniu  od nowego ga­
b inetu  ustępstw  narodowych na  polu wojsko- 
w-om, p rzys tąp1 do spraw  ugodowyęh i kiedy 
r: ządowi austryackiem u będzie zależało na tern. 
żeby par lam ent tej połowy monarchii nie po ­
został w tyłe, ale z ugodowemi uchwałami 
w term . n e  był gotów. W tedy  cnoćby Sejmy 
jeszcze bardzo wiele miały do załatwienia, 
będą musiały ustąpić miejsca parlamentowi 
centra lnem u Wobec tego zaś wcześniejsze roz­
poczęcie sesyi sejmowej było nadzwyczaj po­
żądane, skoro nie można wiedzieć, ja k  długi, 
a raczej k r ó t k i  czas będzie dla mej wolny.

Prawdopodobieństwo Sejmn we wrześniu na­
suwa pytanie, czy Sejm ma w tej jesiennej 
sesy. uchwalić b u d ż e t  k r a j o w y  n a  r o k  
1904?  W zględy a d m i n i s t r a c y j n e  prze 
m aw .a ją  za tem —  polityczne przeciw. Dla 
adnunistracyi autonomicznej je s t  rzeczą arcy- 
pożądaną, żeby mieć wcześnie uchwalony bu­
dżet i nie gospodarować na  podstawie prowi- 
zoryum. Nasze sejmowe prowizorya bywają w 
ten  sposób uchwalane, że Wydział kra jow y o-

trzyinuje  upoważnienie do gospodarowania n a  
podstawie ostatniego uchwalonego budżetu, nie 
zaś na  podstawie przedłożonego przez W ydział 
krajow y preliminarza. J e s t  to ze stanowiska 
konstytucyjnego zupełnie poprawne —  prawo 
budżetowe Sejmu jes t  tylko w ten sposób w 
pełni zastrzeżone, że ty lko te  wydatki można 
czynić, k tó re  już m ają za sobą uchwałę Sej­
mu. Ale zrozumieć łatwo, ja k ą  to je s t  prze­
szkodą w administiacyi — gdy nie można czy­
nić wydatków, uznanych za konieczne przez 
tych, którzy tą  adm inistracyą kierują. Po te 
gorocznej już, 8 miesięcy trw ającej gospodar­
ce na  podstawie takiego prowizoryum, byłoby 
szczególniej pożądane, żeby rok przyszłj mo­
żna rozpocząć bez prowizotyum, na podstawie 
porządnie uchwalonego budżetu. Ten wzgląd 
przemawia zatem bardzo silnie za uchwaleniem 
we wrześniu dwóch budżetów, na rok bieżący 
i na  przyszły.

Przeciw temu przemaw la wzgląd p o l i t y ­
c z n y .  Wiadomo, .,ak trudno wykołatać od rzą­
du zwołanie Sejmu. Powołanie się na  sam s ta ­
t u t  k rajow y wobec rządu nie wystarcza, zwła­
szcza, że s ta tu t  zawiera tylko ogólnikowe po 
stanowienie,! i że Sejm ma być raz  w rok zwo­
łany. L iterze  —  me duchowi —  s ta tu tu  s ta ­
nie się zadość, gdy się Sejm zwoła n a  kilka 
dni. Trzeba więc mieć w ręku inne argumenty. 
Jednym  z argumentów jes t  brak uchwalonego 
budżetu. Dobrze więc je s t  nie wydawać tego 
z rą k  zbyt pospiesznie.

J e s t  inny argum ent —  ale ten  m e je s t  w 
mocy Sejmu. Gdyby rząd  wiedział, że Koło 
polskie odmówi mu poparcia, gdy się nie s t a ­
nie zadość potrzebom i prawom kra ju  —  był­
by i Sejm w porę i wiele innych rzeczy.

S p ra w y  ruskie.
(Słowo o rabkim  tea trz e  we Lwo vie. — Nowe in s tv tu - 
cye rnskie . — Naśladow . ietw o i jego g ran i :e. — K l ­
aka e lem en tarn a , jak o  środek do a g it 'c y i  p o lity c zn e j)

A zatem s ta ła  scena ru sk a  we Lwowie przy­
chodzi do skutku. Z podziwu godną munificen- 
cyą, opar tą  zapewne na zorganizowaniu ofiar­
ności publicznej, zakupiono już g ru n t  przy 
zbiegu ulic K opernika i L eona Sapiehy i po 
stanowiono przystąpić do urzeczyw is tn ien ia  pro­
jektu, k tóry  ma świadczyć o postępie ku ltu ry  
wśród naszych pobratymców, ln icyatorowie, 
k tórzy plan i budowę narodowego tea tru  po­
wierzyli obcokrajowym architektom, Niemcom, 
bez uciekania  się do konkursu  pomiędzy k ra ­
jowymi artystam i, liczą w pierwszym rzędzie 
na subweucyę ze s trony k ra ju  i miasta. W ie­
rzymy, że nadzieje, jeżeli nie będą zbyt wy­
górowane,. a odpowiedzą istotnej potrzebie i 
zadaniu ruskiego tea tru  we Lwowie, nie z a ­
wiodą inicyatorów; ale truduo powstrzymać się 
od uwagi, że pomysł stałej sceny ruskiej w 
stolicy Galicyi, mieście prawie wyłącznie pol- 
skiem, je s t  dość śmiałym i ryzykownym. ■

Przedewszystkiem  liczba  ludności ruskiej we 
Lwowie je s t  bardzo mała, a t-ę ludność ■ sta- 
nova w ogromnej większości k lasa  robotników, 
sług, s tróżów karaienicznych i t. p., ludzi, k tó ­
rzy jeszcze nie odczuwają potrzeby tea tru . —

Nieliczna zaś inte ligeucya urzędnicza ruska 
nie w ystarczy chyba do u trzym ania  stałej sce­
ny, zwłaszcza skoro ta  inteligencya dzieli się 
na dwa stronnictwa, z których każde odmień 
nie zapa tru je  jię  na  l i te ra tu rę  Rusinów. Ini- 
cy a to ran i  tea tru  są narodowcy, czy też Ukraiń 
cy, uzna jący  samoistność narodową i języko­
wą ruską , kiedy tymczasem poważna we Lwo­
wie frakcya  Starorusinów czyli moskalofilów. 
nio uznaje zgoła języka tego za literacki i 
w konsekw encji  nie będz’e popierała rozwoju 
jego w dram aturgu . Zresz tą  doświadczenie, ja ­
kie widzimy na  losach polskiej sceny we Lwo­
wie, sceny, k tó ra  posiada nierównie liczniejszą 
i zamożną publiczność i k tó ra  rozporządza bar­
dzo obfitą, a o ryginalną polską l i te ra tu rą  d ra ­
matyczną (czego Rusini dotychczas prawie nie 
posiadają), —  to doświadczenie zmusza nas 
do wniosku, że pomysł ukraińskich micyato- 
rów był, co najmniei, —  przedwczesnym. J e ­
żeli się jednak  pow edzie  —  będziemy radzi.

Wogóle Rusini —  i to f rakcya ukra ińska  — 
z gorączkowym pośpiechem dążą do tworzenia 
samoistnych i is ty tucyj naukowych i a r ty s ty ­
cznych, ażeby na każdem polu zamanifestować 
swą odrębność od Polaków. Agituje się pro­
je k t  jakiejś, dotychczas bardzo jeszcze, ogólni­
kowo określonej akademii malarskiej, czy też 
ruskiego Tow arzystw a sztuK pięknych. Nieda­
wno czytaliśmy o usiłowaniach utworzenia ru ­
skiego gimnazyura żeńskiego, a najświeższe 
dziennik, ruskie przynoszą znowu wiadomość
0 ruskiem konserwatoryum muzycznem, które 
ma powstać we Lwowie. Im cyatyw a wyszła 
tym razem ed ruskiego Towarzystwa gim na­
stycznego „Sokił“, ale ujęli ją  następnie  inni 
ludzie, p ołąezeni w „Związek Towarzystw śpie­
wackich i mu j c z n y c h “. Na czele inicyatorów 
staną ł  prof. W achnianin.

Chwalebnem je s t  to naśladowanie o rganiza­
c j i  polskich, jeżeli kroczy w parze z rzeczy­
wistą potrzebą i rozwojem społeczeństwa. Byle 
ty lko  naśladownictwo nie szło zbyt daleko. 
A niestety, w ostatnim czasie stwierdzono pu­
blicznie, że n a  polu l i te ra tu ry  młodzi pisarze 
rnscy naś ladow anie  polskiej twórczości umy­
słowej posuwają tak  daleko, ■ iż poprostu tło- 
maczą na język ruski ut,w>y.y naszych pisarzy
1 w y d a ją , ' jak o  dzteta jr jgfiy^noi. Obecnio wła 
śnie rozsławił swe inrię pe ieu młody poeta 
„ukra ińsk i '1, k tóry  wydał zbiorek „orygiual- 
n y ch “ wierszy, tłomaczonych żywcem z Opp­
mana (Or-ot), Konopnickiej i innych. Przeciw 
takiemu naśladow nictw u należy się już  za- 
strzodz.

K atastrofa  gradowa, k tóra  nawiedziła k i lka ­
naście powiatów wschodniej Galicyi, spowodo­
wała  władze polityczne do natychmiastowego 
s tw ierdzenia  zrządzonych szkód, istotnie wiel­
kich. O rozm iarach  klęski pisaliśmy już, do­
nosząc, że samo T ow arzystw o ubezpieczeń k ra ­
kowskie (z reasekuracyarai)  będzie musiało 
wypłacić do 11 milionOw koron odszkodowa­
nia. Inne  Tow arzystw o „ F e n ik s11 ma do w y­
płaty przeszło 2 miliony koron. W ynagrodze­
nia te  w znacznej części ulżą dotkniętym klę­
ską  gradow ą gospoaarzom, wobec czego k a ta ­
s t ro fa  na  wschodzie przedstaw ia się o wiele 
mniejszą od klęski powodzi w pow ia tach  za­

chodnich, gdzie od zalewn n ik t  nie byl ubez­
pieczonym. Pisma ruskie jednak —  i to wszy­
stk ich  odcieni —  w ystępują z rekrym inacyam i 
wobec władz i społeczeństwa, zarzucając, że 
cały k ra j  i rząd zajmuje się tylko pomocą dla 
zachodu, a o „rask ich  chłopach11 n ik t  nie po­
myślał, „chociaż k ięska ich jes t  równie w ie lką11.

„H afyczan in11, k tóry  zresz tą  naprzód s tw ier­
dza, że władze o a t y c h m i a s t  rozpoczęły 
badanie  szkód, zrządzonych gradem, — z u- 
szczypiiwą insynuacyą wywodzi, że n ik t  „nie 
spieszy s ię11 z pomocą ludowi ruskiemu i woła 
z patosem: „Dla władz politycznych i autono­
micznych nie powinno być różnicy, czyli do­
tknięci k lęska należą do narodowości polskiej, 
lub ru sk ie j '1... „S tw iurdzamy fak t  —  pisze d a ­
lej organ s ta ro rusk i  —  że namiestnictwo i W y­
dział k rajow y pospieszyły natychm iast z pie­
niężną pomocą powodzianom, ale me uczyniły 
tego wobec dotkniętych klęską  g radow ą11.

„H a ły c z an m 11 me rozróżnia tego, że powo­
dzianie zostali odrazn bez clileba a często bez 
uachu nad głową, kiedy tymczasem grad za­
groził dopiero przyszłe plony, co do których 
należało naprzód stwierdzić, o ile je  w ynagro­
dzą T ow arzystw a asekuracyjne.

Smutna, zaprawdę, że, naw et tak  opłaka­
nych wypadków używa prasa ruska  za środek 
do szerzenia waśni narodowościowej w kraju!

  (*■)

Mjfił Puzyna a wyli papieża.
Zgodne douiesienia najlepiej poinformowa­

nych włoskich i austryackich dzienników po­
tw ierdzają, ze rząd austro-węgierski rzeczywi­
ście zaprotestował przeciwko ewentualnemu 
wyborowi kardynała  ttainpolli na  papieża. —  
Potw ierdza  to obecnie także  „Osservatore ea- 
tholico“, który zapew nia równocześnie, że pro­
te s t  w imienia Austryi zgłosił w eonclave k a r ­
dynał P u z y n a .  —  Korespondent wiedeńskiej 
„Allgem. Z tg -1 donosi zaś, z rzekomo zupełnie 
wiarygodnego ź r ó d ł a .w  sprawie tej, co n a s tę ­
puje:

„Gdy B a m p o l l a  otrzymał już 35 głosów, 
zakomunikował kardyna ł  P  g z y  n a  kollegium 
kardynalskiBiuL- swt-goęrzadu nie zaw ie­
ra jące  w praw dsie  formalnego „yeto- , lecz w y- 
łnszczające względy międzynarodowe, przema­
wiające przecjiwko wyborowi byłego sekretarza 
s tanu na papieża. K ardynał O i e g 1 1 a, p rze j­
rzawszy to pismo,, wyraził ks. Puzynie s w o j e  
n i e z a d o w o l e n i e .  Kardynałowie G r u s c h a  
i V a s z a r y  oświadczyli, że i od nich żądano 
założenia protestu, lecz ż e  o n i  p o d  ż a d n y m  
w a i n n k i e m  p o d j ą ć  s i ę  t e g o  n i e  c h c i e ­
l i .  Wówczas powstał kardyna ł  R a m p o l l a  i 
zaznaczył, że nie ubiega się o tya rę  i że n a ­
wet w razie wyboru nie przyjąłby jej lako 
zbyt wielkiego dla niego ciężaru. W sku tek  te­
go w ystąpienia  Rampolli, zjednoczyła się n a ­
stępnie większość głosów na kardyna ła  Sarto.

„Podczas dalszego t rw an ia  conclave, wszy­
scy kardynałowie, zwłaszcza romańscy z e r ­
w a l i  o s t e n t a c y j n i e  z k a r d y n a ł e m  
P u z y n ą ,  k tó ry  też, skoro tylko conclave się 
skończyło, opuścił R zym “.

Korespondent „Wien. Allgem Z tg “ dodaje, 
że w Rzymie widzą w tym  proteście Austry i 
pewnego rodzaju odwet za to , ze k a rd y n a ’ 
Rampolla uniemożliwiał dotychczas cesarzowi 
Franciszkow i Józefowi odwiedzen.e kró la  wło­
skiego w Rzymie.

Król Ptotr w niewoli.
Przesilenie  gabinetowe, jakie  wybuchło obe­

cnie w Serbii, rzuca ja sk raw e  światło na arcy- 
trudne  położenie, w jak ie  dostał się nowy Król 
serbski, przyjm ując zbyt pohopnie Koronę z rąk  
zbroczonych k rw ią  swego poprzednika W dy­
plomatycznych kołach w i e d e ń s k i c h  uważają  
podobno sytuacyę króla jako  bardzo drażliwą, 
naw et poniekąd niebezpieczną. Za wprost g ro ­
źny objaw uchodzi w tych kołach f a k t ,  że 
stronnictwo wojskowe w S e rb i i , sk ładające się 
z uczestników spisku przeciwko Aleksandrowi, 
poróżniło się także ze stronnictwem radykalnem, 
a więc z większością narodu. B u ta  morderców 
poprzedniego króla  nie zna granic. B rak  ener­
gii i odwagi ze strony k ró la ,  k tóry zamiast 
ukarać  spiskowców, ja k  tego żądały od niego 
m o ca rs tw a . obsypywał ich formalnie dowo&ami 
swej ł a s k i , mści się te raz  n a  nim bardzo do- 
t k ’iwie.

W ieści,  jak ie  otrzymano w W ied n iu ,  dono­
szą , że osobista jego powaga ogromnie ucier­
piała. w ostatnim czasie. M inistrowie przema­
wiaj^ do niego w t nie, k tóry nazwać trzeba 
conajmniej nieprzyzwoitym Stosunki ułożyły 
się t a k ,  że król je s t  faatycznie  w i ę ź n i e m  
s t r o n n i c t w a  w o j s k o w e g o .  To też w ko­
łach dyplomatycznych W iednia zwracają bacz­
ną nwagę na  wypadni w Serbii, nie ta jąc  by­
najmniej obawy, że jeżeli monarsze serbskiemu 
nie powiedzie się wkrótcb oswobodzić się z pod 
dyk ta tu ry  Afisieza i jego wspólników, S e r b i a  
z D ó w ‘ staiiS s i ę  m o ż e  w i d o w n i ą  p o w a ­
ż n y c h  p z e w r o t ó w .

O p r z y c z y n a c h  przesilenia donosi k o ­
respondent „N. Fr. ' F re s se 11:

Wywołane ono zostało przez ministrów spra­
wiedliwości", finansów i oświaty: Ż y w K o w i ­
e ż a ,  W i e l i s o w i c z a  i S t o j a n o w i c z a ,  
ktćrzy, sp rzy ja jąc  pWym spiskowcom, .wzbra- 
rri .li się przyznać ministrowi wojny generało­
wi A t a n a c z k o w i c z o w i  ^zadanej Kwoty 
na cele wojskowe, jeśli nie wydal: z annii  
wszystkich oficerów, k tórzy cieszyli się zanta- 
n 'em zamordowanego króla. Chodziło przede­
wszystkiem o pułkownika C - h r i s t i c z a  i ge­
nera ła  L a z a r e w i c z a .  G enera ł Atanaczko- 
wicz, jakkolwiek należał również do spisku, 
odrzucił ten warunek. Przesilen ie  byłooy się 
mogło skończyć nadym isy i  wymienionych trzech 
ministrów, gdyby w ostatniej chwili nie byli 
oni rozszerzyli swego żądania  także  na caty 
szereg urzędników c y w i l n y c h ,  k tórzy się 
cieszyli względami poprzedniego Króla. Przez 
to dotknęli także  resztę  swych kolegów mini- 
s teryaluych  i następstw em  tego było wspólne 
podanie się do dymisyi całego gabinetu.

W edług os ta tn ’-’h doniesień , A w a k n m ó ­
w i  c z  podjął się o tw orzenia  nowego gabinetu. 
Teki sprawiedliwości, wyznań i skarbu  mają

M a rya n  Gawalerricz .

Piemie iiintensza.
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P O W I E Ś Ć .

(Ciąg daiRzy).

Joas ię  porwał is tny  szał amazonki na dziel­
nym wierzchowcu, k tóry jakby  poznał, kogo 
niesie, zakip.ał gorącą krwią dobrej rasy  i 
z fan tazyą  hareuwał rozbujany po rozłogach, 
ścielących się szeroką płaszczyzną wzdłuż pia­
szczystego wybrzeża Wręty.

Widok był istotnie za jm u,ący i n iezw ykły .
Dzielność i śmiałość Joasi  na konin mogły 

rzeczywiście budzić podziw naw et w naiwpra- 
wmejszych jeźdźcach, a w y trz jn a ło ść  jej i 
siła zwyciężyły w końcu naw et Karkowskiego, 
który, nie mogąc jej dłużej dotrzymać towa­
rzystwa. zwolnił wreszcie kroKu i zawrócił ku 
drodze, aby się złączyć z powozami, podczas 
gdy ona wypuściwszy swego rumaka, pomknęia 
naprzód sama, jak  strzała, i po parn  minutach 
zniknęła  wszystkim z oczu za zarosłemi le­
szczyną wzgórkami.

Spieniony gniadosz Kurkowskiego robił bo 
kami i parskał, a  jego pan ocierał chustką 
spotm ały ka^k i ogorzałą twarz, uśmiechając 
się do żony i dzieci, w ita jących go głośnemi 
okrzykam i p r z y  zbliżaniu się lanaa .

—  Moj J a s iu  —  wołafc z wyrzutem pani 
K arkow ska  —  jak  ty  mogłeś pozwolić na t a ­
kie waryactwa!... zgrzałeś się, zmęczyłeś, mo 
żeś sobie jeszcze co złego zrobił?... ,lak się 
czujesz?... Powiedz prawdę!

J a ś  bię uśmiechał pod płowym wąsem, który 
odbija ł  jeszcze silniejszym kon tras tem  od jego 
zaczerw ienionej tw arzy  i uspakajał żonę:

—  Nic nn się nie stało, nie bój się!... to 
zdrowo prze trząść  się tak  na konin; trochę 
tylko się zmachałem, ale nic mi nie będzie do 
Barn ej śmierci.

—  A ta w arya tka  popędziła dalej!... czy aby

Ketling  jej nie poniósł?... Jeszcze  gdzie oboje, 
broń Boże, nogi skręcą!

K arkow ski dyszał i śmiał się.
—  E eL . o nią niema obawy! —  odrzekł —  

to zuch dziewczyna; więcej mi chodzi o Ke- 
tlinga, bo dawno tak ich  kursów nie robił. J o a ­
sia sobie z nim poradzi!...

Babcia S ta rlińska  chciała wracać do domu. 
dostawszy pa lp i tac j i  serca  ze wzruszenia i 
odgrażała się, że tej Joas i  powie taki pa ter  
noster, aby jej aż w pięty poszło..,

—  Rnbcio także  — wyrzucała  mężowi —  
zamiast użyć swojej powagi, to siedział, jak  
malowany i pozwolił mi krzyczeć ze strachu, 
a te raz  się śmieje ze mnie!... Bardzo ładnie!... 
I  to mężczyzna!...

—  Miałem, pań-dziu, m oże w y s k o c z y ć  z  do­
wozu  i biedź za mmi? —  bronił się Wojski —  
co dwie nogi, to nie cztery. Tam przecie był 
J a ś  i pi>nował. Z r e s z t ą , pań-dziu, mnie się to 
podobało, bo Jo as ia  na  koniu wygląda, jak  u- 
lana, a w siodle, pań-dziu, się trzym a, jak  
przyszyta!.. Musi być mocna w szenklach dzie­
wczyna!

Babcia  S ta r l ińska  rzuciła  mężowi za te sło­
wa osfre spojrzenie i mruknęła  zgorszona:

—  Fe, wstydziłby się Kabcio na tak ie  rze­
czy uwagę zwracać!... zawsze tensam!

Wielkosz uspokajał K arkow ską  i zapewniał, 
że takiej śmiałej amazonce żadne niebezpie­
czeństwo nie grozi.

—  p a n n a  Jo a n n a  lepiej jeździ od n ie jedne­
go dżokeja —  mówił. —  Muszę przyznać, że 
to mi w niej zaimponowało; mogłaby śmiało 
brać  udział w angielskich „steeple-chaise11!

Powozy, k tó re  się zatrzym ały d la  chwilowe­
go w ypoczynku , ruszyły znowu z miejsca i 
skręciły drogą kn rzece.

—  To musi być bardzo dzie 'na  n a tu ra  z tej 
panny Joanny! — odezwał się Romuald do 
pani Jasiowej —  „un pen biz&rre, mais extra, 
o rd in a ire11, nieprawdaż?

—  O. tak  — przyznała  mn bez namysłu — 
ale ma w sobie więcej cha rak te ru  męskiego, 
niż kobiecego. G dyby się była urodziła chło­

pakiem, byłby z niej zapewne wyją tkow y czło 
w h k ,  a tak... co jej z tego?,..

—  J a k  to co?... może być w yją tkow ą ko­
bietą.

— Kiedy nie znajdzie dla siebie pola do 
działania!.,, ro ją  się je j  po głowie wzniosłe 
rzeczy, k tórych jako  kobieta  spełnić nie może.

W ielkosz uśmiechnął się jakoś dwuznacznie  
i rzekł:

— Ale drugim lubi w ytykać brak działalno­
ści!

—  Bo ma trochę wygórowane pojęcia o obo­
wiązkach —  broniła ją  K a r k o w s k a  wyi 
biła sobie swoje społeczne teorye i we *zy- 
stk.em pragnie szi kać celn. Nie uwierzyłbyś, 
jak ie  ona nieraz przedemną rozwija poglądy i 
jak  głęboko zapa tru je  się n a  życie; ty lko  nie 
z każdym o tem rozmawiać gotowa. I)o mnie 
ma szczególne zaufanie i dlatego od czasn do 
czasu p n y je ż d ż a  do nas, aby się wyspowia 
dać, bo naw et z braćmi nie je s t  zupełnie szcze­
rą. To dobre chłopaki, ale umysłowo jej nie 
dorośli!... Zdaje  mi się, że i m atka nie dobrze 
ją  rozumie; z re sz tą ,  s ta ra  Kluczkowa zaję ta  
więcej sobą i swojem zdrowiem, niżeli całym 
światem. Jo a s ia  wrodzPa się zupełnie w ojca. 
który  był niepospolitym podobno człowiekiem 
i wzorowym obywatelem na całą okolicę. J a ś  
go znał jeszcze i nachwalić nie może.

—  Słyszałem o nim tylko, że świetnie  go­
spodarował i zostawił duży m ają tek  —  w trą ­
cił Romuald.

—  Tak mówią — dodała pani Jasiow a. — 
Słynął z tego. że był nadzwyczaj praktycznym  
i bardzo brzydkim. Zdaje  się, że Jo as ia  ojcu 
ma do zarzucenia  brak  urody, bo m atka  do 
dzisiejszego dnia zachowała ślady piękności, 
pomimo schorowania, A tobie Jo a s ia  się także 
nie podobała?...

W ielkosz zamyślił się chwilę, zanim odpo­
wiedział wymijająco:

—  T rzeba  się do niej przyzwyczaić. Ł adną  
nie jest, to pewna, ale miewa zajmujący wy­
raz  w oczacń.

—  Ale znowu taK brzydką także  nie jest, 
aby się już zupełnie nie mogła podobać?

—  Od pleców zwłaszcza — zauważył żar to ­
bliwie; — figurę  ma śliczną, to prawda.

—  Na koniu wyglądała  dzisiaj uroczo, p rzy ­
znaj!... J a  naw et powiem, że mi się wydała 
zupełnie ładną w amazonce i kapeluszu z woa­
lem, nie uważałeś?...

—  Patrza łem  więcej na konia, jeśli mam 
być szczerym. Ten wasz K etling  to ładne zwie 
rzę!

Pan i Jasiow a roześmiała się i uderzy ła  go 
rękaw iczką po ręce.

Ach, brzydalu, to  ciebie więcej koń, niż 
panna  zajmuje?...

Romuald westchnął i dobywając z kieszeni 
sta low ą papierośnicę, pokry tą  złotemi mono­
gramami i te rb a m i  z emalii, rzekł:

—  Niestety!... zajm uje  mnie już to tylko, 
co nie zobowiązuje do niczego. Wiesz pi zecie, 
że abdykowałem.

— Zawcześnie.
— Ale przynajm niej w samą porę, jak  po­

wiada Joas ia .  G e s t  juste!
Chciała mn się jeszcze sprzeciwić, ale w tej 

chwili powozy zatrzym ały  się przy  samej r z e ­
ce n przewozu, gdz i e  widać było ludzi z p ro­
mem, oczekujących dziedzica z Zastaw

Na brzegn leżały kłody drzew a i parę łó 
dek, dnem przewróconych do góry, a  na  je ­
dnej z nich siedziała już  Kluczkówna, wracnlu- 
jąc  się zdjętym kapeluszem, z tw arzą  zaru 
mienioną z włosami od w ia tru  potarganemi, 
z fularem rozwiązanym na  szyi, i wypoczywała 
po odbytej eskapadzie.

W iejski chłopak przeprowadzał spienionego 
Ketlinga.

— No, nie pomarliście ze strachu  o mnie? —  
zawmlała podnosząc się na spotkanie przyby­
łych. —  Myśleliście pewnie, że pćjdzbicie zbie­
rać  tylko kosteczki po tych werteDach a  ja 
jakoś wróciłam cała i zdrowa, tylko mi się pić 
chce okropnie. Tomciu!... nie masz tam czego 
przy sobie dla odwilżenia gardła.

Babcia  S tarlińska  z poważną miną zabiera­

ła  się do rozpoczęcia zapowiedzianej bury, 
ale Joas ia  uprzedziła ją, nie pozwoliwszy dojść 
do słowa:

—  Wiem, wiem!... „ Joasiu  jes teś  Waryatką; 
moje dziecko, tak nio uchodzi!... masz tylke 
jedną  głowę i tę narażasz  d» rozbicie!...11 P r a ­
wda babciu, że to n r  chciałaś powiedzieć?... 
Ale ja  sobie sarna tyle  razy  powtarzałam  tę 
naukę, zanim siadłam n a  konia  i zawsze mi 
ią potem w iatt  z głowy wywiai gdy się zn a ­
lazłam n a  siodle. Baouniu, szkoda słów!...

Pocałow ała  j ą  w rękę  i śmiała się.
P a n  Ku-kow ska ręce załamała i s ta jąc  

p rzed  Klnczkówną, mówiła z w yrzutem :
—  Byłabyś mi J a s ia  gdzie porozbijaia!.. 

Ach ty  szalona głowo!... uganiać się po polach, 
jak  w aryatka. Cośmy tu  s trachu  mieli |przez 
ciebie!...

Joas ia  objęła j ą  za szyję i obcałownjąc go­
rąco, powtarzała.

— I  ty  także?... i ty  także?... ty  się bałaś 
o mnie ?... ty ?... — a zw raca jąc  się kn reszcie 
towarzystwa, dodała:

— W szystkim , którzy mnie nie znaja, to 
wolno, ale nie tobie!... J a  się przecież na ko­
niu wychowałam; miałam pięć lat, kiody mnie 
pierwszy raz ca siodło wsadzili. Jab y m  się 
wpław przez tę  rzeKę pościła!...

—  Biorę panią  za słowo! — odezwał się
Wielkosz, — tem baidzieą  że po drugiej s tro­
nie leżą Zastawy, gdzie zmoczoną amazookę 
przyjmą tryum falną fan tarą .

Joasia  popatrzyła n a  niego przez ramię i z 
nśmiechem rzek ła :

—  Nie radzę panu mnie wyzywać, bo prze­
płynę na Ketlingu. aby... z pańskim rząecą  po­
mówić o oziminach!

— Jeszcze szp ileczka?  — szepnął Romuald, 
jakby z urazą.

—  A jeszcze, — odpowiedziała —  dopóki 
będzie k łuć za co.
’ —  To się cliyb? z czasem w poduszkę do 
sz p ih k  zamienię, z łaski pani! —  odciął się z 
miejsca.

(Ciąg dalszy nastąp,.)
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otrzym ać kandydaci, którzy nie zasiadali do­
tychczas w żadnym gabinecie.

Dzienniki serbskie  omawiają przesilanie z 
pew ną  rezerwą. „Narodni L i s t -1 i „N aród11 ga 
nią gabinet, że naw e t  przez tak  kró tk i czas 
nie potrafił  zachować jedności. „Naród*1 wzy 
wa nadto rząd, ażeby zwrócił swą nw agę na 
B a ł k a n ,  a nie wyciągał na porządek dzienny 
osobistych sporów.

Z państwa „bojaźni Bożej *.
J a k  się oficerowie i podof cerowie armii nie 

mieckiej obchodzą z żołnierzami, mianowicie 
z P o la k a m i , to odsłonił nam znów proces, to­
czący się przed kilku dniami przed sądem woj 
skowym w jednem z miast A l z a c y i .

W  dziennikach alzackich pojawiła się nie­
dawno w zm ianka ,  że żołnierz Krnse z 17 puł­
ku piechoty w Móroh'ngen odebrał sobie życie. 
Niebawem otrzymał kapitan  tegoż pułku list 
anonimowy, w którym autor oskarżył podoficeia 
D u u k la .  że spowodował samobójstwo Krnsego. 
Dunkel miał go prześladować w straszny  spo­
sób. W sku tek  tego listu wytoczono śledztwo, 
którego wynikiem był podwójny ak t  oskar­
żenia.

Pierwszy a k t  oskarżenia  przeciw F ry d e ry k o ­
wi Dunfelowi zarzucał mu poniewieranie żołnie­
rzy. połączone z ciężką ich obrazą w 576 wy- 
padka h. "W szystkich tych przestępstw dopuścił 
się Dunkel w przeciągu 6 miesięcy, od grudnia  
roku zeszłego do lipca roku bieżącego. Drugi 
akt oskarżenia, złączony ze sprawą Dunkla, oskar­
żał porucznika S t a h l a  z K ielu , z tej samej 
co Dunkel kompanii, o to, że milczał o spraw ­
kach Dunkla. Rozprawa przeciw porucznikowi 
odbyła się oddzielnie.

Do rozprawy przeciwko Dunklowi powołano 
52 świadków. W tokn jej okazało się, że D un­
kel był już przedtem 6 razy  karany , ale m i ­
m o t o  c i e s z y ł  s i ę  s t a l e  z a u f a n i e m  
p r z e ł o ż o n y c h .  Używał sobie na  r e k ru ­
tach  już d aw iie j ,  lecz ty lko ostatni okres, od 
grudnia  do lipca, s ta ł  się przedmiotem roz­
praw y sądowej. Dunkel miał powierzone sobie 
„wykształcenie*1 wojskowe rekrutów, którzy, 
w z n a c z n e j  c z ę ś c i  Polacy, nie znali ję ­
zyka niemieckiego dokładnie. Świadkowie ze 
s trachu  nie chcieli wszystkiego zeznawać, więc 
na, rozprawie tylko część spraw ek podoficera 
wyszła na jaw. Rozdzielał on hojne policzki, 
bił, kopał, kazał biegać po schodach tam i na- 
powrót w pełnem uzbrojeniu po 20 razy i t. d. 
„Słabych*1 k a ra ł  podczas ćwiczeń w ten  spo­
sób, że p rzew raca ł  stołek i kazał im siedzieć 
na  jego nogach.. Innym  kazał głową uderzać 
w szafę. Gdy pewnemu żołnierzowi w y b i ł  
z ę b y ,  a ten  wypluł krew, skatował go za to 
jeszcze b ru ta ln ie j ;  innym znowu kazał na  po­
smarowanych oliwą lnfach karabinów grać, 
jak  na k larnetach , a wreszcie „ f*r był w złym 
humorze, rozkazywał zwykle żołnie1*/ w c h o ­
d z i ć  p o d  ł ó ż k a .

Kilka g o d z n  przesłuchiwano zalęknionych 
świadków i mimo niedostatecznych «ch zeznań, 
sąil uznał D unkla  winnym w 366 wypadkach 
m altre towania  podwładnych; za co skazał go 
na  21/a rokn ciężkiego w ‘ęzienia i degradacyę.

Potem odbyła się roaprawa przeciw poi li­
czników i Stahlowi, któremu udowodniono, żo 
wiedział o spraw kach  D unk 'a ,  a zaniedbał po­
wiadomić o dieh przełożonych, S tahla  skazano 
na... t y d z i e ń  a r e s z t u  d o m o w e g o .

Takie  rzeczy dzieją się w państw ie —  do­
brych obyczajów i „bojaźni bożej*1.

Wierszyk "wakacyjny.
(Do Leona S...)

I cóż, kochany Panie Leonie, 
czy byłeś Pan już w lesie? 
czyś widział, jak się pasą konie? 
słyszałeś jak gęś drzo się? .

lJo stawie jak pływają kaczki, 
i zboże jak chwieje Bię, 
modre bławaty, kraeo mączki, 
puch jaK się z wiatrem niesie?

Czybś oddychałł jnż jedliną, 
pod sosną czyliś dumał, 
czyliś zapoznał się z gadziną, 
i z wierzbą się pokumał?

Czyś dopadł gdzie, jak sroka skrzeczy, 
w oborze bydło ryezy? — 
czyś znalazł wszystkich kopę rzeczy, 
które mieć Jnsza ży^zy?

Czyś widział pawia na ogrodzie, 
pod chatą dzieci płowe?
Czyś pochylony stał ku wodzie, 
na fale patrząc nowe?

Na fale patrząc, jak kołują 
gdy wodnb michy kroczą, 
jak żaby na się nawołują, 
stąpisz — a w topiel skoczą?

Czyliś odnalazł w leśnej p uszy
tych świerków kilkunastu,
ten czar, co PolBkę onJzi w dnszj ?
Czy tęsknisz jnż kn miastu?

Czyś się przypatrzył na obłoki 
jak płyną wiecznie świeże?
Czyś jnż jest młodszy o te roki, 
które ci smntek oierzo?

Czy się jnż czujesz odmłodzony, 
jak chłopiec, jak młodzieniec? 
obok żywiołów, dzieci, żony 
czujesz się pan, czy jeniec?

Czyliś odzyskał już swobodę 
i myśl, tę myśl pogodną 
i chęć tych dążeń, co są młodo, 
bo dnsza tych jest głodną?
Czyli, gdyś w lesie leg ł/n a  krzewach,
czy ścieżką kiedyś chodził,
czys poznał Elfy po ich śpiewach,
Bóg leśny czy cię zwodził?

A gdyś to wszystko jnż przeczytał, 
gdyś wszystko jnż zrozumiał, 
to rozważ, żem Cię listem witał, 
jak myślę, jak-em nmiał 
Kraków. Lipiec 1903.

67. W yspiański.

K r a u s ó w , 14 sierpnia

Następny numer ,.N. Reformy11 z powoda uro­
czystego święta Wniebowzięcia N. P. Maryi, przy 
padającego intro, wyjdzie dopiero w poniedziałek
0 zwyczajnej porze.

Dodatek powieściowy załączyliśmy do wczo­
rajszego numeru dla wszystkich prenumeratorów.

Na powodzian złożyli w dalszym ciągu w ad- 
ministracyi „Nowej Reformy11:

Zebrane n pp. Stadników w Wielopolu Skrzyń 
skiem 1 2 4 0  kor., E. Zawadzki zebrane przy nad­
zwyczajnej herbatce w Sanoku 5*40 kor., Jan i 
Joanna Arkszewscy (wyłącznie dla Polaków wło- 
ścian-roluików lnb chałupników) 130 koron. Razem 
z poprzedniemi 1737 koron 3 hal.

Sprawa gimnazyum polskiego w Cieszynie.
Opinia publiczna kraju słusznie zaniepokojona głu- 
chem milczeniem, jakie pomimo zbliżającego się 
nowego roku szkolnego pannje w Bprawie upań­
stwowienia ginmazyjm cieszyńskiego, nie może po­
godzić się z myślą, że rząd, mimo tylu najsolen- 
niejszych zobowiązań mógłby upaństwowienie od­
roczyć.

Zdaniem osób, znających dokładnie stosunki ślą­
skie, dalsze odraczanie terminu upaństwowienia jest 
już z tego względu uiemożliwem, że rząd w ciągu 
ostatniego rokn nawiązał rokowania adnrnistracyj- 
nej natury z Macierzą śląską 1 zaciągnął wobec 
niej poważne zobowiązauia. Sprawa upaństwowienia 
polskiego gimnazyum w Cieszynie łączy się ze 
sprawą upaństwowienia niemieckiego gimnazyum 
we Frydku (nie czeskiego, jak to mylnie podano 
w wczorajszym artykule), a wzgląd ten będzie za­
pewne decydującym dla dra Koerbera, który tak 
zręczni* i umie lawirować wśród sprzecznych prądów 
politycznych. W  każdym razie w dniach najbliż­
szych oczekiwać należy stanowczych kroków lub 
oświadczeń ze strony rządu.

Umowa o opróżnienie Wawelu została — jak 
donosi „Czas11 — zatwierdzona przez miuisterstwc 
wojny.

Wiadomości osobiste. Dyrektor Muzeum Na­
rodowego dr Feliks Kopera, wyjechał na ośmioty- 
godniowy urlop. Zastępstwo objął p. Julian Paga- 
czewBki, kustosz Muzeum Narodowego.

Śmierć turysty w Zakopanem. Rodzinę zna­
nego w szerokich kołach naszego miasta leaarza 1 
radcy dra Lnstgartena dotknął bolesny cios. Wczo­
raj po południu zawiadomiło Towarzystwo Tatrzań­
skie telegraficzne rodzinę, iż Kilku turystów znala­
zło pod szczytem Łomniej zwłoki syna, Władysława, 
2 3 -letniego rygoiozanta praw. Zmarły, cieszący się 
w Kralowie Bzczerą sympatyą i odznaczający się 
wybitną inteligencyą i zdolnościami , wybrał Bię 
w poniedziałek z lieznem towarzystwem na wycie­
czkę. We środę . wracając, rozdzieliło się towarzy­
stwo w ten spoBÓb, Iż wszyscy, prócz zmarłego, 
wrócili okuło południa do Z-kopanego, ot za» za­
mierzał powrócić drogą mnie„ uczęszczaną, zapowie­
dziawszy swój powrót na godzinę 2 po południu. 
Kiedy w nocy nie w rócił, towarzysze wycieczki, 
obawiając się wypadku, rozpoczęli poszukiwania — 
jednak bez skutku; dopiero v czoraj w południe 
znaleziono go nieżywego, a po j-apierach znalezio 
nych a niego stwierdzono identyczność jego osoby 
Zmarły był wprawnym turystą '■) znającym drogi i 
przejścia tak , te obyweł się zwyczajnie bez prze 
wodnika. Wczoraj wyjechali do■ Zakopanego ojciec
1 siostra zmarłego. Rodzina zmcałego odbiera ze 
wszech stron wyrazy współezucfjy 1 serdecznego 
żalu. Zv.ioki zmarłego sprowadzone oędą do Kra­
kowa.

Komitet O Dyw atelski, sfóierająSy składki na po 
wodzian, na posiedzeniu z dnia 1 3 0 m. uchwalił 
z pieniędzy zeorauych dla, powodzian w ogólności 
rozdzielić kw tę 3900 koron pomiędzy czternaście 
powiatów dotkniętych powodzią i przesiać je na 
ręce wydziałów Rad powiatowych.

Płace nauczycieli ludowych a biurokratyzm 
Jeden , nauczycieli indowych komunikuje nam fakt 
następujący w nadziei, że odnośne władze poda­
tkowe wglądną w gospodarkę biurokratyczną:

W  ubiegłym roku szkolnym zajmowałem posadę 
stałego nauczyciela przy 1 klasowej szkole w G. 
Podczas wakacyj zamianowała mnie Rada szkolna 
krajowa nauczycielem kierującym przy dwuklasowej 
szkole w 3. i poleciła urzędem podatkowym w No­
wym Targu i Gorlicach, pierwszemu wstrzymać mi 
płacę od 1 sierpnia b. r., a drugiemu wypłacać mi 
ją od tegusamego czasu, alo dopiero po otrzymania 
wypisu poborów i należytości z Nowego Targu. 
Rozporządzenie nadeszło do urzędu podatkowego w 
Gorlicach 16 lipca, a więc i arząd podatkowy w 
Nowym Targu w tymsamym czasie wspomniane 
rozporządzenie otrzymał, nie uznał za stosowne 
przesłać wypisu poborów, wskutek czego gorlicki 
urząd nie może wypłacić pensyi. Dnia 4  sierpnia 
D. r. byłem sam osobiście w urzędzie podatkowym 
w Nowym Targu i prosiłem likwidatora płac nau­
czycielskich p. D., aby sprawę tę jak najprędzej 
załatwił, choć już ad 16 lipca było na to dosyć 
czasu Do dziś jednak (13 sierpień) płacy poorać 
nie mogę i skazany jestem na czekanie, aż nrząd 
podatkowy w Nowym Targu przypomni Bobie o 
swoich obowiązkach.

Ulgi wojskowe dia dotkniętych powodzią.
B iu ro  korespondencyjne donosi: Ministerstwa wojny 
i obrony krajowej rozporządziły z powodu ostatnich 
katastrof żywiołowych , ażeby w Czechach, na Mo­
rawie i Ślązku, tudzież w G a l i c y l  z a c ho d n i e j ,  
żołnierze , nie należący do czynnej służby, bezpo­
średnio dotknięci temi szkodami, lub których tamilie 
te szkody dotknęły, b y l i  u w o l n i e n i  od ć w i ­
c z e ń ,  względnie napowrót przeniesieni w stan nie­
czynny; dalej także, aby czyn uf żołnierze z wyżej 
wymienionych powodów, według możności, o tr z y- 
m y w a l i  u r l o p y  a ż  do  14 dni .

Przy tej sposobności zaiząd wojskowy przypo­
mina jnż od dłuższego czasu istniejące zarządze­
nie, aby rolnicy i ladzie zajęci przy praca h rol­
nych powoływani byli do ćwiczeń wojskowych 
w czasach, w których najłatwiej mogą piacę W polu 
pcrzacić. Zarazom rozkazał zarząd wojskowy, aby 
r e z e r w i ś c i  i u z u p e ł n i a j ą c y  r e z e r w  1- 

c I, powołani do ćwiczeń , o ile żniwa się rozpe 
częły, n a t y c h m i a s t  b y l i  u r l o p o w a n i .  Co 
do obrony krajowej, to w tej mierze jest postano­
w ien ie, ze podczas głównych żniw przez c z a s  4  
t y g o d n i ,  nie ma być odbywanem żadne ćwicze­
nie wojskowe.

Dalszą wreszcie ulgą jest to, że żołnierze w 11 
roku służby ty lko w razie potrzeby skompletowa­
nia stann oddziałów, a żołnierze w 12 t o k u  służby 
tylko w razie dodatkowego dosługiwania z własuej

winy lnb na własną prośbę spowodowanego, mogą 
być powołani do ćwiczeń.

Wycieczka do Zakopanego. Czyteluia kolejowa 
krakowska urządza dwudniową wycieczkę do Zako- 
kopanego. Odjazd z Krakowa 22 b. m. o godz. 9 
wieczór, powrót do KraKowa 25 b. m. o godz. 5 
rano. Bilet jazdy tam i z powrotem i z noclegiem 
kosztuje III klasą 5 koron, II klasą 9 koron. Ko­
mitet postarał się o dogodny przewóz uczestników, 
niemniej o podwody do Morskiego Oka, jakoteż o 
zniżone ceny potraw i napojów.

Koncert „Harmonii11. Jutro w dniu Wniebowzię­
cia N. P. Maryi odegra „Hatmonia“ koncert po­
pularny w Parku miejskim dra Jordana. Członko­
wie za okazaniem karty rocznej mają wstęp wolny. 
Zgłoszenia nowych członków p-zyjuinje się przy 
wejściu do Parku.

Z „Sokoła11. Uroczyste poświęcenie gmachu so­
kolego w M y ś l e n i c a c h  odbędzie się 23 b. m. 
Członkowie chcący wziąć udział w tej uroczystości, 
zechcą zapisywać się na listę W kanaelaryi tutej­
szego „Sokoła".

Nieludzkie postępowanie. Z Dębnik donoszą 
nam, że mimo, że miejscowość ta najwięiej ucier­
piała podczas ostatniej powodzi, a prawie każay 
mieszkaniec Dębnik poniósł przez wylew ogromne 
straty, dnia 12 b. m. zjawił się tam BekweBtrator 
podatsowy z Podgórza w towarzystwie radnego 
Mitusiaka i zaczął s  całą b e z w z g l ę d  n o ś c i ą  
ś c i ą g a ć  p o d a t k i  z p o w o d z i a n .  Rozpacz 
między biednemi ludźmi nieopisana, bo naturalnie 
n większej części sekweBtrator nie znalazł nigdzie 
gotówki i zafantował ruchomości.

Więc to ma być pomoc dla powodzian! Przy tej 
sposoDności zapytujemy, "co ma oznsszać asystowa­
nie przy ściąganiu podatków radnego miasta Pod­
górza p. Matnsiaka i z jakiego tytułu on przy tem 
funkeyonuje ?

PomOC dla powodzian. Z Półwsia Zwierzynie­
ckiego piszą nam , że delegat Fedorowicz zajął się 
tą gminą w czasie powodzi bardzo gorliwie. Oprócz 
udzielonej doraźnie pomocy pieniężnej i — w Chle­
bie — otrzymali posiadacze gruntów 600  kilogra­
mów wyki i owsa na zasiew — nadto na restau- 
raeyę zniszczonego powodzią budynku szkolnego 
wyasygnował p. delegat 400  koron oraz zarządził 
kosztem rządu wypompowanie wód z realności naj 
niżej położonych, do czego użyć musiano maszyny 
parowej, gdyż ręczne pompy nie wystarczały. —  
Za tę życzliwą i czynną pomoc , wyświadczoną 
gminie w jej nieszczęściu delegaci gminy złożyli 
dzisiaj delegatowi p. Fedorowiczowi imieniem gmi­
ny szczere podziękowanie.

Zator. Na rzecz powodzian odbędzie się jutro 
w sobotę w sali magistratu tutejszego amator0»;ie 
przedstawienie teatralne. Odegrane zoBtaną kome­
dyjki Fredry: „Consilium facultatis" i „Piosnka
wujaszka11.

W Rzeszowie dnia 16 b. m. odbędzie się w sali 
„Sokoła" wieczór wokalno-humorystyczny p. Stefa­
na Turskiego, artysty dramatycznego sceny poznań 
skiej.

Jarosław. Smutnej sławy marsz 12 p. p. do Bi- 
leku, znalazł echo w Jarosławiu. Na miejsce spen- 
syonowanego komendanta 6 górskiej brygady ge- 
nerałs Alfonsa Dragoniego, powołano komendanta 
90 brygady obrony krajowej w Jarosławiu gene 
rała Alberta Wojtecha. Chociaż p. Wojtecbowi By- 
pią się życzenia z ^wodn tego odznaczenia, sam 
nominat robi kwasuą minę. "

Pogrzeb hnzara Felik- r Bauera, kr.óry zginął od 
strzału podczas ćwierci 11 b.' m. odbył się 13 
b. m. przy udziale ci. ego korpusu oficerskiego. 
Zmarły Dył synem wieśniaczym z dolnycn Węgier.

Do Rabki do 7 b. m. przybyło rodzin 492, osób

2 5 c»  ś w i a t a .

Wielka oszustka przed sądem. Bardzo zajmu- 
jąeemi są zeznania świedków, Którzy z Teresą 
mieli stosunKi pieniężne. I tak, były notaryusz 
Langlois zeznał, że jakc pośrednik w pożyczaniu 
pieniędzy, wystarał się dla Teresy o 10 do 12 
milionów franków. Świadek Laeherie, agent aseku­
racyjny z Lille, na podstawie dokumentów, przed­
stawionych mu przez Langloisa, wystarał Bię w r. 
1896 dla Humbertowoj o 500 .000  franków. La- 
cherie, otrzymawszy o Langloisie nieprzychylne I11- 
formacye, chciał później zerwać wszelkie stosunki 
z Teresą, ale Koman Daurignac i notaryusz Du- 
mort skłonili go do dalszych interesów. Laeherie 
przybył do Paryża i tam Teresa pokazywała mu 
obligi, które reprezentowały około 95 milionów tr 
Przyrzekła ran prowlzyę bezpośrednio zapłacić i 
L acheria wyrubił Jjej znaczne pożyczki. Rozpoczął 
rokowania z finansistą Marchandem z Dunkierki, 
gdy pewnego dnia otrzymał od Marchanda nastę­
pujący te ogram: „Czytałem właśnie mowę Wal-
decka. Nie zrobić nie można". Waldeck występował 
wówczas w pewnym procesie przeciwko T ereB ie  i 
jnż wtedy w yrasJ powątpiewania co do rzeczywi­
stego istnienia milionów i Crawfordów. Lacnerie 
pojechał znowu do Paryża i udał Bię do Teresy, 
która ma powiedziała: „Walduck-Rousseau jest czło­
wiekiem lubiącym złoto i stof na Żołdzie Crawfor­
dów, Laeherie zawierzył i skłonił do pożyczek Mar- 
chanda, który dał Teresie około 12 milionów. Ka­
pitalista Haas pożyczył Teresie 21/i  miliona fran­
ków; banaier Cahn 1 °/0 milicna fr. na 7 procent 
(procent we Frauuyi wygórowany); jubiler paryski 
Rouiina 5 milionów gotówką, a 5 milionów koszto­
wnościami. Kapitalista Casaui, który pożyczył Hum- 
bertoui 1 ,200 .000  fr., zaprotestmeał przeciwko o- 
bkarżenlom, podniesionym podczas rozprawy, jakoby 
wierzyciele Ilumbertów pożyczali na lichwę. Dal 
on pieniądze, czując się pewnym, na podstawie wy 
rokow sądowych w sprawie spadku Crawfordów, 
oraz na podstawie zapewnień Langloisa, który go 
upewnił, że widział papiery, należące do spadku. 
Świadek Schootsmans podał, że Dożyezył milion 
franków, gdyż go przekonano, że Bpadek istnieje. 
Nie żądał żadnych procentów.

Teresa kilkakrotni zapewniała podczaB tych ze­
znań, że nie myślała o oszustwie i ze wierzyciele 
zostaną zapłaceni. Fewnośc Teresy wywołała poru­
szanie pośród publiczności.

Notaryusz Amigues % Tuluzy widział w rękach 
Teresy Humbert renty imienne w wysokości 7«0  
tysięcy  fr. Teresa Humbert przeczy temu. Przyszło 
do żywej sceny między Am ignesem  a obrońcą La- 
borim, który narzuca świadkowi, że bez iiotrzebnych 
uprawnień wszedł na hipotekę .zami ow Marcotte i 
Beanzelle.

B. notaryusz Dumort zeznał, że cały swój mają­
tek, oraz depozyty Bwoich klientów włożył w aferę 
Humoertów. Świadek dodał, że w i d z i a ł  k 11 k a-

k r o t n i e  r z e k o m e g o  C r a w f o r d a ,  jak re­
widował papiery, znajdujące się w osławionej ka­
sie i odcinał knpony.

Ofiary katastrofy w Paryżu, w liczbie 19 , 
zostały wczoraj pogrzebane przy wielkim udziale 
publiczności Prezydent Lenbet, część członków ga­
binetu, jakoteż prezydenci senatu i Izby, byli re­
prezentowani przeu zastępców. Kilku ministrów z 
Combesem zjawiło Bię osobiście. Combes w ygłosił 
mowę, wyrażając ubolewanie i współczucie rządu, 
oraz całego narodu. „N ieszczęścia takie niestety —  
mówił Combes — dotykają po Lajwiększej części 
ubogich, ponieważ ludzkość często więcej się liczy  
z p i e n i ą d z m i ,  n i ż  z ż y c i e m  I n d z f a i e m .  
Jest możliwem, że wspomniane Towarzystwo kole­
jow e nie wypełniło wszystkich koniecznych zarzą­
dzeń, dotyczących bezpieczeństwa. N ależy w tej 
mierze oczekiwać rezultatu śledztwa. Spodziewać 
się należy, że wypadek ten będzie gorzką nauką 
i nie pozostanie bez wpływu. W  każdym razie 
rząd będzie się starał o zabezpieczenie życia ludz­
kiego przed podobnemi niebezpieczeństwami".

Combes miał racyę mówiąc, że pieniądz znacz} 
często więcej niż życie ludzKie. Przedsiębiorstwa 
kolejowe, nietylko w Paryżu i we Francyi, leez 
także i gdzieindziej, dla oszczędności i zyikanla 
wielkich dochodów narażają podróżnych na śmierć 
lnb kalectwo.

Bankructwo i samobójstwo, z Medyolanu do-
nosLą, że w Oggione znany hand ar* jedwabią Re- 
dalli zaw iesił wypłaty. Stan bierny wynosi lirów  
1,145.000. Redalli odebrał sobie życie wystrzałem  
z rewolweru.

Upały W Paryżu są tak wielkie, że zaczynają 
wywoływać śmiertelne porażenia Błoneczne. W  o- 
statuich dniach zginęły tam skutkiem npałów dwie 
osoby, a mianowicie Antoni Bonceault, kucharz 
księżny Uzes , i kapitalista Edward Schmidt, liczą­
cy 78 lat życia. Dziwna rzecz: Schmidt dostał po­
rażenia , skntkiem upału , w swojem pomieszkaniu, 
urządzonom wygodnie.

Obcy konsulowie w Turcyi, a zwłaszcza kon- 
sulowie rosyjscy, zachowują się wyzywająco wobec 
władz i ludności tnreckiej, skutkiem czego pow sta­
ją ciągłe konflikty. Konsnl rosyjski w Mitrowicy, 
Maszkow, następca zabitego konsula Szczerbiny, 
znany jest ze swojego bm talstw a. Oto jeden z nie­
zliczonych przykładów. Na dworcu kolei w Ushubie 
czekał Maszkow z urzędnikam i konsulatu na sw o­
jego Kolegę urzędowego. Pociąg już byl widzialny, 
gdy jeden z urzędników stanął na torze. Polieyant 
albański, pełniący służbę na dworcu, poprosił urzę­
dnika owego, ażeby opuścił tor, przyczem wobec 
grożącego niebezpieczeństwa, dotknął się lekko je ­
go rami&Lla. Maszkow przyskoczył do policyanta i 
zaczął go bić szpicrutą. Polieyant wydobył rewol­
wer i kto wie, czy nie byłby padł strzał, gdyby 
interw eneya oficerów tureckich nie była uspokoiła 
policyanta, którego swoją drogą uwięziono, lecz 
później puszczono na wolność. Maszkow żądał w 
dodatku, ażeby go w ali turecki przeprosił, jednakże 
wali odmówił. Konsulowie rosyjscy noszą ciągle  
mundury, podobne bardzo do mundurów bułgarskich, 
nie jest w ięc wykmczonnm, że źołęierz turecki, 
zw łaszcza na granicy, nważa konsnia .rosyjskiego  
za oficera bułgarskiego i chwyta za broń. W ogól6 
zaś mundur rosyjski drażni ludność turecką. Kon­
sol RustkowBki, zabity niedawno, postępował z w ła­
dzami tureckiemi i ludnością ghnrowato. 0< się ty 
czy jeg j  śm ieicl od kuli tnreckiej, to tr i :oa tak 
że — jak słusznie oodnosi jeden z korespondentów  
niemieckich — uw zględnić tę okoliczność, że na 
wschodzie podwładny w ita przełożonego dopiero na 
znak z jego strony. Może zabójca Rostkowsklego 
czekał na taki znak ?

Iuni konsulowie także czasami odznaczają się 
nietaktem I taK pewien młody wicekonsuł strzela ł 
na nlicach Ueskiibu w biały dzień psy, co oczyw i­
ście Turków ogromnie drażniło. Niemiecki wicelron- 
sul os at,niemi wyrazami zelżył policyanta w Ueskii- 
ble za to, że nie dosyć szybko otworzył mu drzwi, 
wiodące na peron dworca kolejowego. W yrazy  
„eszek" (osieł) i „eszol-eszek" (syn osła) należą 
do mniej drastycznych w słowniku obelg, używa­
nych przez konsulów cywilizowanej Europy wobec 
Turków.

Francuski generał w Petersburgu. Szef fran­
cuskiego sztabu generalnego, Pendezec, przebywa 
obecnie w Petersburgu, dokąd został w ysłany w 
specyalnej miByi i przywiózł list prezydenta repu­
bliki Lonbeta do cara. Gdy Pendezec jako gość 
generała Zachamwa, szefa rosyjskiego sztabu g e ­
neralnego w Oarskiem Siole przybył na koncert, 
publiczność powitała gn owacyjnio i zażądała ode­
grania przez orkiestrę „Marsyiianki". Pendezec w 
zamian kazał grać hymn carski, poczem obydwa 
hymny musiała orkiestra jesteze raz oaegraó. P u ­
bliczność następnie urządziła pochód w „gęsiego"  
przed francuskim g o śc ie m , który k a ż d e m u  osf hno 
musiał rękę podawać. Po koncercie odprowadziła 
p u b lic z n o ś ć  P e n d e z e c a  na dworzec kolei pośród c ią­
głych okrzyków. Politycy rosyjscy wobec Francyi 
nie są tak entuzyastycznie usposobieni, chyba że 
chodzi o... pożyczkę.

Kobieta dyrektorem kliniki. W Montpellier we 
Francyi fakultet mianował noktorkę pannę GausBel, 
lekarzem naczelnym kliniki chorób kobiecych. —  
Pierwszy raz we Francyi stanowisko podobne po­
wierzono kobiecie.

Kobiety W adwokaturze. Stowarzyszenie auwo- 
kacklch solicytatorów w W iedniu wDiosło do mini­

sterstw a sprawiedliwości petycyę przeciwko używa­
niu kobiet do kancelaryjnych robót adwokackich. 
Żądania, w tej petycyi zawarte, uw zględnił mini­
ster tylko w małej części. Mianowicie w tyeh  
dolach wydał do sądów rozporządzenie, ze kobiety, 
zajęte w kancelaryach adwokackich, mogą w są ­
dach dla swoich pryDcypaiów odpisywać akty, prze­
glądać je, wogóle wykonywać roboty manipulacyj­
ne, jeżeli posiadają legam e pełnomocnictwo. N ato­
miast do prawnych kioków podczas postępowania 
egzekucyjnego, zw łaszcza do interwencyi przy egze- 
kuoyach nie wolno adwokatom ożywać kobiet. 

Międzynarodowy kongres pokoju. Dwunasty
międzynarodowy kongres pokoju otwarty zostanie 
dnia 22 września r b. i potrwa do 26 tegoż mie­
siąca. Komitet berneńskiego biura centralnego usta­
nowi) następujący prowizoryczny porządek dzienny: 
1) Sprawozdanie biura z wypaaaów rokn ubiegłe 
go. 2) Powody ekonomiczne wojny. 3) Propagaada 
dla popularyzowania ruchu pokoju. 4 ) Sprawozda­
nie z badania kw estyi, mogących wywołał zt targi 
międzynarodowe, 5) Określenie prawa obrouy 1 trak­
tatów obronnych. 6) W olność powietrza (żegluga  
napowietrzna), sprawa poruszana ne kongresie w 
T uluzie przez profesora Marlynhaca. 7) Sprawozda­
nie biura z wykonania przeszłorocznych postano­

wień kongresu, w sprawie propagandy. 8; Reforma 
porządkn dziennego. ,9 ) Zadanie i korzyść kongre­
sów narodowych obok międzynarodowych. 10) S to­
sunki ze stowarzyszeniami robotniczemi, związkami 
szkoln«mi i korporacyjnemi , 11) Wybór chorągwi 
międzynarodowej. 12) Oznaczenie miejsca i daty 
kongresu XIII. 13) Odezwa do ludów. Zakończenie 
kongresu Btanowić będzie wycieczka uczestników 
do Hawrn.

Dla techników. M inisterstw o han d lu  ogłasza n is tęp u -  
jący  konkurs: W  biurze dyrekeyi budo ,vy dróg w odnych 
i ędą obsadzone cztery  posady kom isarzy budow nictw a 
z poboram i IX  k lasy  ran g i i dodatKiem  służbowym  po 
1200 K, tudzież  pięć posad ad junkfów  budow nictw a 
z poboram i X k lasy  rang i oraz dodatk iem  służbowym  
po 6: O K, o ile  kandydaci w ykażą się odpowiednio d łu ­
gą  p ra a ty k ą . D la u z y sk .iiia  jednej z trzech  posad ko­
m isarzy b u d o w n ic tw a  am o jednej z trzech  posad ad- 
junków  budow nictw a w ym aga się złożenia drugiego 
egzam inu  państw ow ego na  w ydziale inżyn iery i w je ­
dnej z po litechnik  au stry ack ich  D ia uzy sk an ia  nato  
m iast jed n e j posudy kom isarza  lub jed n e j z dwóch po­
sad ad ju n k tó w  w ym agane je s t  złozenie d '-ug 'ego egza 
m i iu państw ow ego na w ydziaie budow y m aszyn na 
jednej z po litechnik  austryack ich .

K andydaci n a  posady kom isarzy  budow nictw a w inni 
w ykazać się n ie ty lko  ogólnem i w arunkam i przepisane- 
mi dla urzędników  państw ow ych, ale  nad to  k ilk  l e t n i ą  
p ra k ty k ą  zaw odow ą, w szczególności w inn i k an d y d ac i 
m echanicy w ykazać ta k ą  p rak ty k ę  w dziale e ie s tro te -  
chiiiki.

Nam życie udokum entow ane podania  trzeba  w nieść 
do m in is te rs tw a  h an d lu  w prost — w zględnie w p rze­
p isanej drodzu służbow ej, a  to  najpóźniej do 31 b m.

Składki dla dotkniętych Dowodzią. D nia 13 bm. w pły­
nęły  na  ręce skarb n ik a  k om ite tu  obyw atolskiego n a ­
stępu jąco  sk ładk i: W ydział pow iatow y w P ilzn ie  100 
Koron, A d m in is tra c ja  „ ilzasu" bez w yszczególnienia 
fiI7 89, n a  pow odziar w powiecie krakow skim  15, w po 
w iecie niopołom ickim  43, n a  pokrycie szkód n a  S k a ł­
ce 5. — Razetn 680 89. Ogółem 28.021 59 R oidaoo 
2 2 .6 6 3 *0 8 . Z ostaje 6.358*51, złożone w kasie B anku kra- 
joweg > w Krakow ie.

D nia 14 b. m. w płynęły  ua ręce sk a rb n ik a  kom ik-tu 
obyw atelsk iego  n as tęp u jące  sk ład k i: J a d w ig a  z Poto­
ckich hr. B ram ek a  za pośrednictw em  d e leg a ta  Adam a 
Fedorow icza (fr. lOoO) 951*50, k a p itu ła  m etrop. ła c iń ­
skiego obrządku  we Lwow ie za  pośrednictw em  tegoż 
200, Tow. zaliczkow e i ochrony w łaseości ziem skiej w 
L .m anow ej 30, Wła*d. Długosz d y rek to r kopaln i w Bo­
rysław iu  2 , funkeyonaryusze krakow skiej dyrekcyi o- 
k ręg u  saarbow egr, 15, E . H. 2, A d m in istracya  „N. R e­
form y 147 80. Razem  1.366*30. Ogółem 29.G87-8S. Roz- 
dm u  26.563*1.8. Z ostaje  2.824*81, złożone w kasie  B an ­
ku  krajow ego, i

D alsze sk ładki p rzy jm uje  dy rek to r M. Sędzim ir jako 
skarbn ik  kom ite tu  w B anku Krajowym w Krakowio.

Do kasy  kom itetu  ra tunkow ego  d la  powodzian zo rg a­
nizow anego przy C zytelni d la  kobiet w płynęły  w u l e ­
głym  tygodn iu  n a s tęp u jąc e  kw oty: Od p. M ichała Chto- 
sty  z R zeszow a 5 Koron, zeb rane  w ad m in istracy i „N a­
przodu" 55 05, z puszek rozm ieszczonych po u licach 
m iasta  65*08 R azem  przychód z poprzedniem i wynosi 
4.392 22. Rozdano zapom ogi w kwocie 3220*49. Pozo- 
s a ja  s ta n  kasy  1.171*73. Dalsze łask aw e  d a tk i p rzy j­
m uje  C zy te ln ia  dlt. kobiet, F lo ryańska  39, od godziny 
6 do 8  w ieczorem , lub  ska rb n iczk a  kom ite tu  p. W ikto- 
ry a  Jaw orska, Łobzow ska 27

Eorespondencya redakcyi.
P ren u m era to r: Nie będzie drukow ane.

Z kalendarza. W  sobotę 15 sierpn ia : W niebow zięcie 
N. M. P .; w n iedzielę 16 sie rp n ia : Ja c k a  i Rocha; w 
poniedziałek  17 sie rpn ia : L ib e ra ła  op. m. i J u lia n y  m.

Wsuhód słońoa 15 sie rp n ia  o goaztuio 4 m iu a t 31; 
taońód c godzinie 6 m in n t 58, długość d n ia  g o d sir 14 
m in n t 27.

Z krakowskie ge obserwatory m D nia 13-po sierpnia 
poobmurno i dżdżysto ; te rm om etr doszedł od 16*0 do 
24*6 O.; fcarnmetr szedł powoli w górę.

D nia 14 s ie rpn ia  o godz 7 rano s ta n  ba io m etru  7 4  4*9 
mm, term om otru  17*0 C.; w ia tr  zachodu o -po ład n io u ,

Z  s a l i  s ą d o w o j t
Wadowice, 13 sierpnia. 

Proces o tortury żywieckie.
Przed zwyczajnym trybunałem tutejszego sądi 

karnego rozpoczął się dziś proces o gwałty doko­
nywane przez byłego inspektora policyi miejskiej 
1 Jego podwładnych na rozmaitych przestęucaeh rze­
czywistych i urojnnyeb, aresztowanych przez orga­
na policyjne miejskie w ciągu lat pięciu.] <

Akt oskarżenia zarzuca głównemu obwinionemu, 
Andrzejowi Hyllńskiemu, byłemu inspektorowi po- 
llcyi w Żywcu, urodzonemu w r. 1864, Iż© w kil­
kunastu (18) wypadkach katował ofiary swoje w 
iście barnarzyńskl sposób, chcąc 01 nich \ wydobyć 
zeznania lub przyznanie się do wmy

Najlżejszym rodzajem kary, jaką często odcier­
pieć musieli nieletni chłopcy, było bicie pięściami 
po głowie i ciele, dłonią po twarzy, kopanie noga- . 
mi i niebezpieczne pogróżk’, jak: „Zabiję cię jak 
psa" i t. d., p r z y c z e m  p . Hyliński trzymał zwykle 
obnażoną Bzablę lub nabity haraoiu.

Stosowanie kar cięższych, powtarzające się nie- 
zv ,yK ie  często, zasadzało się na chłostaniu ciężkim  
•yaowccm, w którym wewnątrz tkwi drut o sre- 
dnlcy do 3 mm., rzadsze natomiast przypiekanie 
stóp świeczką lub wiechciem zapalonej słomy, bicie 
bykowcem po piętach, zmuszanie więźniów do je ­
dzenia silnie nasolonych śledzi i niedawarJt, im wo­
dy i t. d.

Kary te stosował, według zeznań świadków, o- 
abarżouy p. Hyiiński sam, lnb też przy pomocy 
trębacza i polieyantów: Franciszka Niewiadomskie­
go, Karola Kucharskiego i Augusta Plucińskiego. 
W szyscy oni obwinieni są o zbrodnie gwałtu pu- 
bl'czDogo z § 98a u. k. A. Hylinski nadto o zbro­
dnię z § 9 8 d u. k. I o przekroczenie z § 3 3 1  u. k.

Rozprawie przewodniczy p. radca Bąd. Griiner, 
jako wotanei zasiadają pp. radcy: Krywnit, Majew­
ski, Krawczyński. OsKarża prokurator dr Rosnet*, 
A. Hylińskiogo broni dr Daniel, reBztę oskarżonych 
dr Dołkowski.

Przesłuchany dziś przód południem A. Hyiiński, 
wypiera się wszystkiego twierdząc, że świadkowie 
są żll na niego jakc na eneigiczuego inspektora 
i t. d. Z dalszych trzech oskarżonych przyznaje 
Bię Kucharski, że przeciągrąl jednemu z oskarżo­
nych kij popod kolana między związane ręce i no­
gi i powiesił go na jakie „10 minut11 z rozkazu 
Hylińskiego Inni oskarżeni Eic sobie dobrze przy­
pomnieć nie chcą, czy nie mogą 

Rozprawa potrwa dni kilka.

Z  l e t n i c h  u e e z . b .
Krynica, w sierpnia. 

Jesteśmy w prawdziwej pełni sezonu, Dżdżysty 
lipiec powstrzymał zjazd guści, którzy obecnie ko­
rzystając ze stałej pogody napłynęli tłumnie. To 
też urocza Krynica roi się od pięknych I strojnych 
kobiet, a nie brak nam nawet mężczyzn, którzy  
zwykle tak nielicznie tu zjeżdżają. Doborowa ka.
pola WrońsKiego pod jego osobistym Kierunkiem* '

T /n i\ IM  T E ™ t P 7V  i ryesteńskiej destylarni koniaku Camis & Stook w Barcola pod Tryestem, z poręczeniem szczery winny destylat, pod stałą 
D U r l t T l i  1 ck(JL]*czm* kontro^ i zamknięciem zakkidu badania w Wiedniu, 1 butelka 5 kor., % butelki 2 kor, 60 bal. — 0 łowny 
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z n ak o m ity  t e a t r  d y r. P a w lik o w sk ie g o , lic z n ie  oczy­
szczane  re o n io n y  i k o n c e r ta  u p rz y je m n ia ją  w ieczo 
ry . M ieliśm y to  ta k ż e  m andolin isców  K ra k o w sk ic h , 
k tó rz y  u rz ąd z ili fe s ty n  n a  rz ec z  p o w o d z i a n .  
Z g ro m a d za jąc y  w y k w in tn e  to w a rz y s tw o  p e n sy o n a t 
d ra  P i o t r o w s k i e g o  p ra w ie  p e łn y . I  n ie  d z iw , 
g d y ż  le k a rz  te n  s p e c ja l i s ta  chorób  w e w n ę trz n y c h , 
s ta r a  się  z p raw d ziw em  p ośw ięcen iem  o Bwych pa- 
cy en tó w  i penB yonarzy , o sob iście  d o g lą ia  wszyHt- 
k i«go, n rz a d z a  z ab a w y  i sam  sw em  pogodnem  i mi 
łem  ob e jściem  p rz y c z y n ia  się  do ogó lnej (w eso ło śc i 
z e b ra ń . W  p en ey o n acie  jeg o  w sze lk ie  w ygody  i kn- 
c h n ia  w y b o rn a , a p rócz  m ięsa  i ja r z y n  w sze lk ich  
a r ty k u łó w  d o s ta rc z a  k ra k o w sk a  f irm a  H a w e łk i. —  
T a k ż e  i in n e  w ille  i p e n sy o n a ty  m a ją  sw y ch  l i ­
czn y ch  gości. D r  E b e rs  k ie rn je  h y d ro te ra p ią

Niepodobna jednak nie wspomnieć i o pewnych 
stronach ujemnych, a w szczególności o nie dość 
dbaFm skrapianin deptaku i gośeińca przyległego, 
oraz o trudnościach i nieporadności zarzędn przy 
wydawaniu biletów do kąpieli. Oby głoa ten odniósł 
i w tym kierunku pożądany skatek, gdyż obecny 
Bezon przeciągnie się zapewne dłużej jak zwykle.

Zawoja.
Bezstronnie twierdzę, że Zawoja jest jedną z 

najpiękniejszycn wsi karpackich. Wzniesieniem, oto 
czeniem, ciepłotą przewyższa stanowczo Zakopane. 
Nie ma tu rażących różnic i skoków. Prędzej, inb 
później musi Bię tn zwiększyć napływ letników i 
kuracjuszów. przez co wzbogaci się biedny, ciemny 
Ind góralski, jeśli tylko odpowiednie czynniki ze­
chcą szczerze przyłożyć rękę do czynn. Dotychczas 
nie ma nikogo, a sprawa jest piekącą, bo ubiegną 
naB znowu obcy. Głównym artykułem wywozu jest 
drzewo, to też z a^cyksiążęcego tartaku dążą co­
dziennie dziesiątki wozów, które niszczą potwornie 
lichą drogę, zarząd jednak bez nacisku me dałby 
ani grosza na zbudowanie nowej. Ta w pierwszym 
rzędzie powinien wystąpić wydział powiatowy w 
Myślenicach. Powinien nam dać do spółki z inte­
resowanymi porządny gościniec od Makowa, aż po 
koniec Zawoi do stoków Babiej Góry. Następnie 
jakieś towarzystwo w rodzaju tatrzańskiego, byle 
z naszego łona, mnsi się zająć samą BaDlą Górą. 
Nie sztnka burzyć zbaaowane senronisko, ale sztu­
ka nbiedz współzawodnika

Trzeba pamiętać, że obcy —  mam na myśli 
Niemców i ich Beskidenyeiein — znajdą tn zawsze 
silne oparcie, bo dobra i zarząd Bą niemieckie. — 
Gdzieindziej tak biedna gmina, której jedynym ma­
jątkiem jeBt las, starałaby się przez wybudowanie 
porządnych mieszkań zwiększyć swój dochód. Obe­
cnie czyni to zapobiegliwie i skutecznie firma S. 
Brtitla, ona ściągnęła w jeden pnnkt sbtki rodzin 
żydowskich, które pierwsze zrozumiały wartość Za­
woi. Lud tutejszy nbogl, ciemny, tysiącami wybie­
ga na zarobek do Prus, a wraca często zdemoral,- 
zowany. Szkoda i krzywda się nam dzieje, ale 
z naszej winy. Ciemnota w ielk a , prawdziwego 
światła nikt nie chce dopuścić, inieyatywę powinna 
dawać tutejsza stała inteligeneya polska.

U źródeł Giesshiiblera.
Tysiąc OBÓb, a szczególnie gości z pobliskiego 

Karlsbadu, zwiedza corocznie tę uroczą miejscowość, 
gdzie ze wspaniałością przyrody, współzawodniczą 
umiejętne dzieła ręki ludzkiej, Wśród malownicze­
go otoczenia gór i dolin, skał, lasów, ogrodów i 
rzeki, przerzynającej to uzdrowisko, porozrzucane
s ą  p ię k n e  y iile , dom y z d ro jo w e  1 w z o ro w o  u r z ą ­
dzone zak ład y  do szczeg ó ln y ch  zab ieg ó w  j a k  w o­
d o leczn ic tw a , w z iew ań  itp . W  m>arę ro z sz e rz e n ia  
w sk az ań  leczn iczy ch , n ie ty lk o  w zm ogła  się  w y sy łk a  
te j  w ody  n a  w sz y s tk ie  s tro n y  św ia ta , a le  i liczba  
OBÓb, p rz e p ro w a d z a ją c y c h  k u ra c y ę  t a  na  m ie jscu , 
n  ź ró d ła .

Pierwszy, autentyczny opis źródła z r. 1522, 
pochodzi od Pryera de Cnbito, jedynego wówczas 
lekarza, praktykującego w Karlsbadzie; opi snje on 
w swoim traktacie, że szczawę. tę, wieśniacy oko­
liczni przywożą do Karlsbadu i tn ją sprzedają 
jako jedyną dobrą wodę do picia, W  celach le­
czniczych i z pewnjm już planem, stosowano ją 
w 50 lat później, a piękna Filipina Welser, mał­
żonka arcyksięcia Ferdynanda, jedna z pierwszych 
przeprowadzała nią systematyczną knracyę.

Szczawa stopniowo nabierała rozgłosu, prace le­
karskie mnożyły Bię, ale nowa era nastała popiero 
z cnwilą, gdy p. Henryk Mattoni stał się właści­
cielem zdrojowiska

NaiproBtBze wytlórnaczenie istnienia źródeł giess- 
hublesrkich, daje pobliski Karlsbad, którego termy 
powstanie swoje zawdzięczają procesom wulkani­
cznym. Sama woaa, jest to najczystsza szczawa 
a l aliczLB, zawierająca, jak wiadomo, obfitość kwa­
su węglowego, prócz innycn składników, skute­
cznych dla rozlicznych cierpień, Wiadomo również, 
że jest idealnie czystą i nie zawiera bakteryj, a 
jako napój dyetetyczny, jest niezrównaną Szcze­
gólnie tam, gdzie woda zwyczajna nie jest dobrą 
inb pewną, lub gdzie wybuchła czy grozi epide­
mia, pierwsze miejsce zujmnje GiesBhuDter.

K to  w idzia* n ie je d n o k ro tn ie  w z d ro jo w ijk a e h  na 
p e łn ia n ie  f la s z e k  w sposób n ie ty lk o  n ieo d p o w ied n i 
d la  p rocesów  chem iczn y ch , a le  częBto i g o rszący , 
te g o  d o p ra w d y  u ra d o w ać  m usi ra e y o n a ln e , scn lu d n e  
i b y g le n ic z n ^  p o stę p o w a n ie  w  GieBsnfibln F rz e d e - 
W bzystkiem  flaszk i sam e  są  b e zw a ru n k o w o  czy ste , 
k u  czem n BIDŻą n ie ty lk o  k am ien n e  z b io rn ik i, a le  
1 k o sz to w n e  p rz y rz ą d y , czy n n e  p rz y  w sp ó łu d z ia le  
se te k  z ręc zn y c h  r ą k .  K o l6]k 8 p rzew o z i flaszfc do 
ź ró d ła , w y p ły w a jąc eg o  n a  g ó rz e  mniej w ięcej 30 
m tr. p onad  d o lin ą ; tu  n a p e łn ia  się  jo  bezp o śred n io  
ze  ź ró d ła , z t  pom ocą sp e c y a ln y ch  posreDrz&uych 
k u rk ó w , s ię g a jąc y c h  do d n a  f la s z k i ta k . że  n a w e t 
L ajm m ejB za  ilość  k w asu  w ęg lo w eg o  u lo tn ić  s ię  n ie  
m oże. N a s tę p u je  k o rk o w a n ie ; n ż y w a  s ię  do tego  
n ie  b y ie ja k ic h  ko rk ó w , j a k  to  często  s ię  z d a rz a . 
M e n a jle p sz e g o  d rz e w a  k a ta lo n sk ieg o , u p rz ed n io  
s te ry lizo w an eg o ,

Niesłychana czystość, obok zastosowania wyna­
lazków. tak w kiernnkn technicznym, jak i hygie- 
nicznym, są niejako programem p. Mattoniego.

Czasem niewiadomo, co pijemy, dlatego notuję 
dziś kilka tych nwag, kn zadowoleniu licznych kon 
snmentów „GiesHbtiolera". R.

G a b ryelsk i (K ra k ó w ) ku­
puje, sprzedaje  i ne^muje — fortepiany, pia 
ń in» i harmonie -  k ra jow e i zagraniczne  —  
ńowe i p rzegrane — za gotówkę i na sp ła ty— 
bez zaliczki.

Mianowania szkolne.
Lwów „Gazeta Lwowska" ogłasza: Rada szkol 

na krajowa zamianowała w szkołach Indowych Ma- 
ryę Rudnicką nauczyeiiką V kl. szk. w Radomyśla, 
Bolesława W eissa nauczycielem kier. IV kl, izk. 
w Milówce, Maryę W arzuaką nauczycielką IV kl. 
szk. posp. żeńsk. połączonej z wydz. w Jaśle, T e ­
resę Wawrzychą nauczycielką IV kl. szk. w B ara­
nowie; nauczycielami kierującymi szk. 2 kl.: Jana  
Łukawskiego w Babinie, Kaspra Maciąga w Sobo- 
wie, Teofila Androchowieza w Szeparowcach, B o le ­
sława Bnkatowicza w Sarokach i Mikołaja Kijów  
skiego dla szkoły im. Staszica w Jarosławia.

Minister handlu zamianował kontrolorami poczto­
wymi ofieyałów: W ładysław a Przestrzelskiego we 
Lwowie, Feliksa Morawieckiego w Krakowie dla 
L wowa i Bronisława Smolenia w  Jarosławiu

Dział ekonomiczny.
Dostawa desek dla kolei austryackich. Kolej

północno zachodnia rozpisuje dostawę około 2 .070  
metrów sześciennych desek dębowych i miękkich. 
Termin do wnoszenia ofert npływo z dniem 1 wrze­
śnia b. r. Bliższych informacyi udziela Izba han­
dlowa i przemysłowa w Krakowie.

Wystawa rumuńskich wyrobów przemysło­
wych. Rnmnńska Izba handlowa i przemysłowa 
w Jassach postanowiła utworzyć stałą wystawę rn 
mnńskich wyrobów przemysłowych. Wystawa ta 
ma obejmować również osoDny dział, którego zaau 
niem będzie udzielanie rumuńskim knpoom i infor­
macyi, dotyczących w y r o b ó w  obcych państw, 
z Ktoremi Rumunia pozostaje w stosunkach hia  
dlowych. W  dziale tym ma być utworzoną stała 
wystawa w z o r ó w  zagranicznych wyrobów prze­
mysłowych. Bliższych informacyj udziela Izba han­
dlowa i przemysłowa w Krakowie.

Z dyrekcyi kolei państw. Ogólny rnch pocią­
gów pomiędzy stacyauii Tartarowem a Mikaliczy- 
nem na szlaka Stanisławów-KeresmiLo został na- 
powrót podjęty

Wystawa pszczelniczo - ogrodnicza odbędzie 
się w czasie od 26 do 30 września b. r. staraniem 
zjednoczonego galicyjskiego Towarzystwa dla ogro­
dnictwa i pszczelnictwa we Lwowie w pawilonie 
sztuki i w hali muzycznej wystawa pszczelniczo- 
ogrodnieza. Utwarcie wystawy nastąpi w sobotę d. 
26 września b. r. o godzinie 1 1 , zamknięcie zaś 
we środę 30 września o godzinie 5 po połndnin.

Dział pBzczelniczy będzie obejmował: pnie pszczół, 
nie różnej budowy, płody surowe, płody przerobio­
ne, narzędzia i przybory pszczolarskie, przedmioty 
naukowe (literatura, tablice, zbiory i t. p.). — Dział 
ogrodniczy obejmie: wszelakie owoce, wszelkie wa­
rzywa , rośliny ozdobowe, nasiona, okazy szkółek, 
przeroby owoców i warzyw, narzędzia i przybory 
ogrodnicze , przedmioty naukowe (literatur a, plany, 
zbiory i t. p.) Nagrody będą udzielane w dyplo­
mach honorowych , dyplomach zasługi, dyplomach 
u z n a n iu , w m e d a la c h  złotych, srebrnych, bronzowych 
(tak rządowych, jakoteż Towarzystwa) i w listach 
pocliwaluyi.u. Wszelkich wyjaśnień w sprawie tej 
wystsw. udziela zarząd centralny tego Towarzy­
stwa, którego prezesem jest dr T C iesielski, pro­
fesor uniwersytetu we Lwowie.

Budapeszt, 1 i sierpnia .Pszenica na październik 7'36 
do 737. Pszenica na kwieci iń 7 62 do 7 63. z,yto na

»Sdr.i,ernik ł f lB  do H 19 . Z y to  n a  kw iem eii 6 11 do H'4'A.
Owies na paźażiernik hf38 do 5 39 Owies na kwiecień 
ó-fel do 5'62. K nkuydza na sierpień 6 17 do 618. Ku 
kurydza na wrzesień 61 7  do 6'18. Knkardza na maj 
5.03 do 5'04. Rzepak na sierpień 11'9 do i 2'— .

Usposobienie mierne, chęć kupna słaba, oferty u ts- 
lone; pogoda piękna.

Prenumeratę tygodniową
zaprowadza A dm m istracya  „Nowej Reformy" 
dla o só b , bawiących «  miejscow iściacb kąpie­
lowych i klimatycznych. Czas prenum eraty  liczy 
się od niedzieli do niedzieli. Tygodniowa pre­

num era ta  wynosi:
W Austro-Węgrzecb 70 h.
W cesarstwie niemieckiem . . . 80 h.
W innych państwach Europy 1 K 20 h.
Za zmianę adresu dopłaca się 40 halerzy.

Ostatnie wiadomości.
— Z M a c e d o n i i  od 2 dni niema wiarogo- 

dnych w ieści o nowych starciach i wogóle o ru­
chu powstańczym W  Belgradzie otrzymano jedy­
nie doniesienie w formie pogłoski , że miasto K ra­
szewo rzekomo ma się znajdować w rękach po­
wstańców, a wojska tureckie w sile 3 .0 0 0  ludzi 
mają je oblęgać. Ambasada rosyjska w Konstan­
tynopolu jest zaniepokojoną o konsula M a n d e 1- 
s t a m m a , który na wiadomość o zamordowaniu 
Rostbowskiego wyjechał z Prizrenu do Monastyru, 
dotychczas bowiem ni«ma w iadom ości, czy tam 
przyjechał. Jest jednak możliwe, że bruk wiado 
mości spowodowany jest przerwami w połączeniu
telegraficznem.

Porta trwa przy twierdzeniu , że świeże rozbu­
d z e n ie  s ię  ruchu band wyszło z Bułgaryi i że 
stamtąd przychodzą posiłki pieniężne. Porta przy­
tacza rozmaite na to dowody. W  związka z tem 
jest zapewne wiadomość, jaką otrzymano w W ie­
dniu, że książę bułgarski ma wkrótce powrócić do 
Zofii. Znajduje on się w bardzo trndnem położe­
nia. Gdy powstanie nanowo w Macedonii wybuchło, 
A n s t r u - W ę g r y  i R o s y  a w bardzo stanowczy 
a poważny sposób zażądały, oby nżył w b z  dkieh 
Środków, celem zapobieżenia popieraniu powstania 
w Bnłgaryi. Zażądano przed ewszystkiem Darazo 
bacznego strzeżenia gmio bułgarskich, bardziej niż 
dotąd, i aby rząd bułgarski z całą energią w ystą­
pił przeciw komitetom macedońskim i łeb działal­
ność w Bnłgaryi zgniótł. Tymczasem ścisłe wyko­
nanie tych „zleceń1* obu mocarstw może księcia do 
reszty pozbawić popularności w krain. Partya wo 
jenna w Bnłgaryi znów podobno śm.elej podnosi 
głowę.

K ronika lw owska.
Lwów, 14 sierpnia.

Na kolumnę Mickiewicza „Gazeta Świąteczna" 
w ostatnim numerze zajmuje się sprawą przy­
sporzenia fnndnszów na Dudowę kolumny Mickiewi­
czowskiej we Lwowie i występuje z projektem, aby

w  ro czn icę  z g o n u  w ieszcza  u rz ąd z ić  iln m in acy ę  
k a r tk o w ą  n a  rz ec z  k o lu m n y  M ickiew icza.

Wiadomości osobiste Dyrektor poczt i te le­
grafów, p. Seferowicz, powrócił z urlopu i objął 
urzędowanie.

Szkarlatyna wybuchła we Lwowie i grozi na­
wet epidemią Wypadki tej choroby pojawiają się 
coraz częściej, szczególniej w nlicy Gródeckiej, na 
Janowskiem i w nlicy Słoneczuej. Choroba pojawia 
się szczególniej wśród uboższych warstw Indności. 
Szpitalik św. Zofii ok izał się za szczupłym dla po 
mieszczenia wszystkich chorych, zgłaszających dzie­
ci. W czasie od 20 lipca do 10 b. m. zgłoszono 
ofieyalnie w fizykaeie miejskim 30 chorych, z ty'‘h 
wypadków 7 zaK-ńczyło się śmiercią.

'Samowola agenta policyjnego. Przed kilku 
duiami zatrzymał się we Lwowie, w przejeżdzie z 
Wiednia do Rosji, docent uniwersytetu moskiew­
skiego i knstosz muzeum historycznego w Moskwie, 
dr K. Kuźmiński. W  hotelu uczynił zadość forma! 
ności, zapisał swb nazwisko i rodowód, a przeno­
cowawszy, wyszedł nazajutrz rano do miasta, aby 
je obejrzeć i zwiedzić mnzea. Dla łatwego zoryer- 
towania się w obcem mieście kupił sobie przewo­
dnika z planem. Właśnie w chwili, gdy ns- płaca 
św. Ducha rozpatrywał się w planie, przystąpił lo  
niego agent policyi Gunsoerg, zapytał, kim jest i 
zażądał paszportu. Dr Koźmiński podał agentuwi 
paszport. Dokument ten nie zadowolnił jednak 
„światłego" stróża bezpieczeństwa, gdyż areszto­
wał docenta na miejsen, odstawił go na inspekcyę 
policyjną, tam spisał z nim protokó> i rozkazał mn 
wyjechać Lajoliższym pociągiem. Dla pewności za 
trzymał paszport, nadmieniając, że ten będzie mu 
wydany na dworcu. Srodze pokrzywdzony p. K o­
źmiński ndał się do konsulatu rosyjskiego i tam 
przedstawił całe to przykre zajście. Rzecz oparła 
się o dyrekcvę p*łicyi. Dyrektor, kióry o niczem 
nie wiedział, usprawiedliwił się przed urzędnikiem 
konsulatu, nakazał agentowi wydać natychmiast pa­
szport arowi Kuźmińskiemu, zezwolił mu na pnbyt 
we Lwowie i przyrzekł ukarać Giiasberg*.

Samobójstwo. W cz o ra j n a d  w ieczorem  o d e b ra ł 
sobie ży c ie  w y s trz a łe m  z re w o lw e ru  w m ie sz k an iu  
w łasn em  p rz y  u licy  O rm ia ń sk ie j u rz ęd n ik  „ D n ie ­
s t r u " ,  .Jn s ty n  H an k iew icz . Przyczyna sa m o b ó js tw a  
n ie  w iad o m a.

Reoertoar Teatru lwowskiego
W  sobotę- „N arzeczona n a  lo te ry i" , operetka  M essa- 

gei a.
W  niedzielę: „N arzeczona n a  lo te ry i" , o p eretka  Mea- 

sagfeia.
W e w torek: , N arzeczona n a  ic te ry i"  M essagera.
W e środę: „N arzeczona n a  lo te ry i1' M essagera.
W e czw artek : „N arzeczona n a  lo teryi" M essagera.
W  sobotę pierw sze p rzed staw ien ie  d ram a tu  po po­

wrocie z K rynicy.

(Telefonem z dnia 14 sierpnia).
Lwów. Skazanemu n a  śmierć za zamordowa­

nie kapi&la policyi Kończaka, Krzyżanowskie­
mu, zamienił cesarz ka rę  śmierci ' na  20 lat 
ciężkiego więzienia.

Lwów \ o twarciu  nowo wybudowanej linii 
kolejowej Lwów-Sambor-Użok zaszła urzeszko- 
da, ponieważ most pod wsią Koropuż w pow. 
rudeckim po pierwszej próbie ciężarowej za ry ­
sowa! się bardzo znacznie tak, iż w nas tęp ­
stw ie tego nieuniknioną je s t  zwłoka na  czas 
nieograniczony.
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Wiedeń. W  dzielnicy O ftakring  rzeżnik Lampl 
zastrzelił  swego nieprawego syna, F ranc iszka  
Kruppa. ! następnie  sam sobie życie odebrał. 
P rzyczyną  miała być rozrzutność Kruppa.

Wiedeń. „W ien e r  Zeitnng" ogłasza: Cesarz 
zatwierdził ponowny wybór ministra wyznań 
i ośy ia ty dra  H a r t la  na wiceprezesa akademii 
umiejętności w W iedniu  na okres 3 letni.

Wiedeń. „W iener  Z tg “ ogłasza: M inister ko­
lejowy zamianował w icesekre tarza  ministeryal- 
nego dra  Józefa  Leona G o r m a s c h a  sek re­
tarzem ministeryalnym w ministerstw ie kole- 
jowem.

Praga. R ektor  niemieckiego uniw ersy te tu  
w Pradze, d r  Wilhelm Grinich, umarł w Alm- 
see na  udar sercowy.

Lubiana. O m andat z miasta, w akujący obe­
cnie, ubiega się k leryka luo-narodow y radca 
dworu. 8 z u k 1 i ć.

Budapeszt. W  pobliżu dworca w Szegedynie 
zderzył się wczoraj około godziny 10 pociąg 
pospieszny z lokomotywą rezerwową, przyezem 
kilka wagonów uległo rozbiciu, a dwie osoby 
odniosły dość ciężkie lany.

Londyn. Były prezydent gabinetu Salisbury, 
dogorywa. L ekarze  spodziewają się jego z g o n u  
każdej chwili.

Konstantynopol. Rozszerzane za gram  :ą po­
głoski o przesileniu min'steryalnein są n ie­
prawdziwe.

Przesilenie na Węgrzech.
Wiedeń Cesarz przyją ł dzisiaj o godzinie 10 

rano n a  osobnej audyencyi w igierskiego pre­
zydenta  ministrów hr. Khucn-IIedervarego, k tó­
ry przybył z Bndapesztu.

W czoraj po p o ł j d n u  przyjmował cesarz mi­
n is tra  hr. Gołuchowskiego i prezydenta mini­
strów dra  Koerbera.

Budapeszt. W ęgierskie  biuro korespodencyj- 
ne donosi z W iednia , że h r  K huen-Hedervary 
informował cesarza  na  posłuchaniu o położeniu 
politycznem.

Cesarz we środę wyjeżdża do Budapesztu; 
w p iątek  przyjmie na posłuchaniu w ybitn ie j­
szych parlamentarzystów, w pie-wszym rzędzie 
prezydentów obu Izb.

III. Khuen wyjeżdża dziś do swych dóbr a 
w niedzielę przybędzie do Budapesztu.

Wiedeń. Hr. K huen H edervary  był dzisiaj 
na przeszło godzinnej pożegnalnej andyencyi 
a cesarza. P rzy  tej sposobności zdawał raz j e ­
szcze sprawę z sy tu a c j i  i wymienił cesarzowi 
ewentualnych kandydatów  na prezydenta  ga­
binetu. —  Cesarz wyjeżdża do Budapesztu we 
środę , lecz dopiero w piątek przyjmie wybi 
tnych  polityków w ęgiersk ich , ponieważ na 
czw artek  przypada węgierskie święto narodo­
we. —  Na piątek  powołano do cesarza: p rez j-  
den ta  Izby magnatów hr. Albina Czaky, pre

zydenta Izby poselskiej h r  A lberta  Apponyego, 
byłych prezydentów gabinetu  hr. Ju liu sza  Sza 
parego i d ra  W ecker 'e , m inistra  sk a r bu Lu- 
kaesa, posła ze stronnic tw a liberalnego hr. J u ­
liusza Andrassego, oraz kilku innych posłów 
liberalnych. Z poza klubu liberalnego cesarz  
na razie m e przyjmie nikogo. Ogóinie przy­
puszczają . że położenie wyjaśni się dopiero z 
końcem przyszłego tygodnia , po owych audyen- 
cyach. Słychać znów także, że ma być utw o­
rzone ministerstwo przejściowe, k tóre  usunie 
s tan  „ex ]gx“, poczem dopiero w października 
nas tąp i  ostateczne za ia fwienie przesilenia. Ko­
respondent „N. F r.  P resse"  donosi, że w 
stronnictw ie liberalnem panu ją  dyfereneye co 
do sposobu wybrnięcia z dzisiejszego z a r i -  
k łania.

Król Edward w Marienbadzie.
Marlenbad. Król angielski E d w a id  przybył 

tu  wczoraj po południu na  dłuższy pobyt. Król 
zachowuje ścisłe incognito.

Proces Humbertów.
Paryż. Dziennik „Journa ie"  donosi, że tak  

p rokura to r  jak  i obrońcy w procesie Humber 
tów są zapatrywania, że proces skończy się 
we czwartek wieczorem. Przesłuchanie  świad­
ków będzie ukończouem w poniedziałek. F o r ­
mułowanie wniosków zajmie całe posiedzenie 
we wtorek. Środę i czwartek zajmą przemówię 
nia obrońców.

W  soaotę i w niedzielę nie będzie “roz­
prawy.

Paryż:. „Agencya H a v a sa “ pow tarza a r tyku ł 
dziennika „La presse" o rzekomych stu milio­
nach Humbertów. Mianowicie w r  1691 umarł 
generał francuski Metger bez testam entu, a 
jego majątek 130 milionów pizywłaszczyć so 
bie miał Wilhelm Orański. W krótce  znaleźli się 
właściwi spadkobiercy i rozpoczęli proces. Do 
spadkobierców należała  rodzina Muileiów, z 
których jeden je s t  w P aryżu  kelnerem i zau 
tanym Gustawa H um ber ta. M uller w ta jem ni­
czył H um berta  w spraw ę tego spadku. Kum- 
bert  zaproponował Mullerowi, aby sprawę mógł 
przeprowadzić na w łasną rękę, a potem co do 
podziału się pogodzą. M ullera często odwie­
dzała tajemnicza dama, k tórą  — jak  się po­
kazało —  była pani- Humbert. Ona też na roz­
prawie oświadczy, że 87 milionów oddano 7 
maja  jednemu z przyjaciół, a jeżeli sam mi­
lionów nie odda, odsłoni jego nazwisko jeszcze 
w czasie rozprawy.

Jawny proces.
Petersh,jrg. Rząd rosyjski zaprzecza stanów 

czo pogłoskom, jakoby  proces o rzeź żydów w 
Kiszeniewie toczyć się miał z wykluczeniem 
publiczności.

Katastrofa.
Paryż. W czoraj wieczorem powstał na linii 

kolejowej Metrópolitain ponowny pożar, sk u t ­
kiem krótkiego spięcia. —  Pożar ten  wywołał 
wielką panikę. Nie przyszło do żadnego więk 
szego wypadku.

Rosya w Chinach.
Jokohama. Japońsk . p >seł w Soeul zaprote­

stował p r z e r w  urzędowo potwierdzonym rosyj 
skim koncesyorr w Jungam pha. Zaznaczył on 
przy tem . że podobne koncesye są skierowane 
przeciw niezależności i nietykalności Korei.

„Tornado" na Jamaicc.
Londyn Z Jaraaiki donoszą, że dotychczas 

naliczono tam blisko 700 ofiar osta tn iego gwał 
townego „Tornado", i to 70 zabitych i 600  
rannych. S traty , jak ie  ten  okropny orkan  w y­
rządził w p lan tacyach  i budynkach, obliczają 
na 72 miliony koron.

S p i s e k .
Paryż. „Agencya H avasa"  donosi: W  San Do­

mingo odkryto  sprzysiężenie na życie p rezy ­
denta. Przedsięwzięto liczne aresztowania.

Z Bałkanu.
Ateny. Tutejsi Macedończycy prosili dzisiaj 

prezydenta  ministrów o Dozwolenie  przejścia 
z bronią w ręku granicy  d 'a  dopomożenia swoim 
braciom. Prezyden t  ministrów prośbie tej od­
mówił i radził im , aby się spokojnie zachowy­
wali.

Konstantynopol. W  kołach m reck ic t tw ier­
dz ą, że powstańcy bułgarscy u upuszczają się 
bezustannie gw ałtów  na ludności mahometan- 
skiej, aby podburzyć j ą  ao odw etu  i wywołać 
rzezie, w nadziei, że „o sKłon. m ocarstw a do 
interwencyi. —  W  pudobny sposob te ro ryzu ją  
także  ludność g recką . Grecy utworzyli już od­
dział ku własnej obrońie pod dowództwem k a ­
p itana  Ewangelisa , k tóry  stoczył potyczkę z od­
działem Bułgarów pod aowództwem Karsakie- 
go. Pow stanie  rozszerzyło się jeszcze na  po­
wiaty Giew'gelu, J en id je  W a rd a r  i Wodenę.

Konstantynopol. B anda  powstańców pod wo­
dzą kapitana Apostoła napadła  przedwczoraj 
wieś Gumendie, oddaloną o 60 kim. (na pół­
noc) od Saloniki, przyezem dynamitem us.ło- 
wali zburzyć dom dla s traży  tureckiej.  W o j­
sko wysłane z Saloniki odparło atak. B ułga­
rzy stracili  k ilkunastu  lu lz i  w zabitych i ran  
nych.

Konstantynopol. Ze strony tureckiej rozsze­
rza ją  następującą  wersyę o zamordowaniu kon­
sula Rostkowskyego Kor su) gdy go źanaarm  
Halim nie pozdrowił, wysiadł z powozu i przy­
stąpiwszy do niego, obsypał go wyzwiskami. 
Gdy zaś Halim odpowiedział w podobny spo­
sób, konsul udiirzyj gc la ską  w głowę, woła 
jąc: „Poczekaj! Niezadługo p izy jdą  tu Rosya- 
n ie!“ Na to żanda-m oburzony doznaną znie­
wagą, zawołał: „Nie będę czekał tak  długo!" 
i przy tych słowach zastrzelił konsula. Z aró­
wno Rostkowsky ja k  i jego towarzysze ubrani 
byli po cywilnemu.

Konstantynopol. Uległość, ja itą  okazał rząd 
turecki wobec Rosyi w spraw ie zamordowania 
konsu la ,  a mianowicie d e g ra d a c ja  wyższych 
urzędników w Monastyrze, wywołała wśród lu ­
dności tureckiej wielkie oburzenie. N i e n a ­
w i ś ć  w z g i ę a e m  R o s y .  w z r a s t a  c o ­
d z i e n n i e .

Belgrad. Z Monnstyru nie nadeszła żadna 
a larm ująca  wiadomość o walce, jak a  rzekomo 
tam się ma toczyć. Były tylko małe potyczki

Przesilenie w Serbii.
Belgrad. R ek o n s tru k c ja  gabinetu  mespodzib- 

wanm n a tra f i ła  na trudności. Rokowania zaj­
mą także  dzień dzisiejszy Nie je s t  wykluczo- 
nem rozbicie  misyi Awatfumowicza.

Rumnnia a Bnłgarya.
Berlin. „Yossische Zeitnng" donosi, że pod­

czas pobytu króla rumuńskiego K arola  w Ischlu 
poruszono także  kw estyę  dalszego uksz ta ł to ­
wania się stosunków na półwyspie bałkań 
skim. Ze s trony rumuńskiej nie tajono, że e- 
w entualne utworzenie w Macedonii chociażby 
na iaz ie  odrębnej B u ł g a r y i  p o ł u d n i o ­
w e ;  —  nważanoby w B ukareszcie  za akt, za- ! 
g raża iący  bezpieczeństwu Rumunii.

Rząd rumuńsk. zamierza wiec na wypadek, 
gdyby B ułgarya dała  się porwać prądowi wo­
jennem u powstrzymać ją  od akcyi wojennej 
przez z m o b i l i z o w a n i e  a r m i i  r u m u ń ­
s k i e j .

R z e z i e .
Salonika. Z Kruszewa donoszą, że p o w s t a ń ­

c y  b u ł g a r s c y ,  k t ó r z y  z a j ę l i  t o  m i a ­
s t o ,  w y c i ę l i  w p i e ń  w s z y s t k i c h  za -  
m : e s z k a ł y c h  i t i r z e b y w a j ą c y c h  t a m  
T u r k ó w .  Natomiast w Riezewie T u r c y  w y ­
m o r d o w a l i  w s z y s t k i c h  C h r z e ś c i j a n .

Odpowiedzialny redaktor 
Władysław Pr»okfcsch.

W ydawca: *
Michał Konopiński.

NAUESŁAN £,
(Artykuły w tym dziale nie pochodzą od 

Redakcji).

od 60 ct. do złr. 11.35 za 
metr we wszelkich barwach. 
Przesyłka do domu oplaco- 
ns i Obfity

235 5 wybór próbek natychmia01
FaDryka jedwabiu HenneDerg Zurych.

W lecie bieżącego roku ordynuję w Krakowie 
ulica Szbwska, L. 19,

Dr Maryan P ią tk o w sk i
b. I. asyst. kl. chor. wewa. U. J .

Akoye krakowskiego
tramwaju elektrycznego

stanowią dobrą lokacy( z powoda sta le  ro ­
snących dochodów towarzystwa, poleca po 

420 Koron Kantor wymiany
B r a c i  E i b e n s c h i i t z  w Krakowie

Rynek giówny, L. E. Ł ;
Bliższych wyjaśnień udzielamy chętnie bstow.

W ydawnictwo gazety Losowań i H ardlo- 
wej Mernury". P renum era ta  całoroczna z 
bezpłatnym „Rocznikiem Finansow ym " 3 K 
60 halerzy. 1501 5 Oj

L udw ika S zw ejg iera

MM wjiwarej i Zakopanem
ulica Chałubińskiego, 21, ( in te rn a t  dla młodzieży 
męskiej) Hygieniczne utrzymanie. S ta ran u a  o- 
pieka wychowawcza i lekarska. Nauka do szkół 
galicyjskich lub do szkół z językiem rosyjskim 

O pła ta  od 600 złr. rocznie. 1818 12

L ek a rz  chorób dzieci

D r  R A F A Ł  L A N D A D
j j p o w p o c i ł .  1957 3 3

DUO* DietiowsKa, L. 47. Kr teJef, 491.i

Kursa telegraficzno
Wledei, 14 sierpnia. « ./joi. f ie ld y  o g. 4 08.
A.-~yo .a.urj-:*!ago ż .u .d "  kredytowego 6 6 0  — , 

Akcje iręKio-Hi *kkiaći> kredytowego 731 —. Akeyi 
ngionanku 273 25 Akoye Union i lu . -  52? —. Ak.ye 

Uarocrban tu 410’—. Akoye Bankrereinu 474 50 Akoye 
ui-bi uredit 919'—. Akoye Galioyjikiego B.uku hipotn- 

ciueg) —•— Akoje kolei pańłtwowyoh 666'—. Akoye 
kolei południowej 78 50 Akoye N. Traiuwaye lit. A,

Akoye N. Tramwaye lit. B .  . Akoye ko-
iel Rlbethki 423 —. Akcyc kolbi PJnoouej 5440 Ak 
oye kolei Cierniowieokiej 579 —. Akoye Aipiuy 36E —. 
Akoyi Rima Murauyi 456'6(J Akoye Ptagskiego Toara- 
rayatwa żelamegu 1645 —. .ak iye fauryki broni 361'— 
Akoye tureckie tytouiowe 363 50. Gal. karpackie akoyj-
116 Towarzystwo naftowe 1030—. Obligaoyc wągier.* e 
mdenkuiihuyjnc 98 50. Renta majowa 10o'30. ^.uatryaoin 
renta koronowa 100 55. Węgierska renta koronowa 98 75 
56 i. Listy Tuwarzystwa kredyt wegc *it>niskiego 98-70 
4*/, LLty Banko krajiweg* 98-75. 4’/,u/t Listy Banko 
.rajowego 102 25. 6 %  3auk krajowy .102'—, 4l/0 Listy 
Banku kipoteusnegc »8'—. 4‘/ ,v/0 ^isty Banko 1 Ipot. 
czoego 10.1 —. Listy Banko hipotecznego U l 20. 
4°,0 Ualioyjskie obligaoye prtplnaojjue 100 20 *7» «■- 
iioyjSka pozyczka krajows z itku i893 9935. 47, Po­
życzka u Uwowa 96 60 Losy tureckie 119 —. Marki
117 40 R uble 253 —.

Usposobienie: Spokój interesów i słaby Berlin wywie­
rały nacisk.

Lukier al'90 spokojny. Spirytus 40'8). N a tia  niezmie-

Csnnik izby handlowej i przemysłowej 
w  Krakowie

i  14 sierpn.s '903 r. goialoa 1 a południe.
Re roiUj.

I Wststy płacą kiglają
Buble  .....................................  U52 50 264 —
Marki n io m ieo tie ..................... , U 7  — U 7 60
Franki p a p ie e n w t .................................. 95 — 95 50
D w anzlesiofrunków kl vr słooie i«  — 19 O

U. wiaty zattawat 
6"/, L is ty  sa s te w  nreta . B auko  hlpot 110 bO 111 60
t';,0/, 61*ty zasts.wnr B,t.akT> bij 'teoi 100 75 101 75
i"/, ,  ,  ,  ,  67 75 98 76
477, tćłU  sasta-ne Bankr krajów iOl 5„ i02 60
>7, ,  „ ,  .  98 60 99 60
1";, Listy U h l. g a l. To w z re d  *ica..ółrol 98 2> — —
i,J'« 41 letnie 18 2 i 99'25

4 . . . .  54 ieioit 8 25 99 -

TT Poleca na obecnyZnany SKŁAD SUKNA za^ on7 w roku 1870, został
i K ORT ÓW iirmy risi&Pp przeniesiony na tę samą ulicę: UIIUUZJIYII LU' l l f sezon najnowsze
angielskie SZEWIOTY; specyalne KAMOARYY billa-dowe i LOPEYY umterproof. Próbki przesyła na prowincje franco.

. 11.
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Wyzszy MM mkowy M \
■z pensyonatem

H. Strazynskiej
w Krakowie

o dziesięcio - letnim kursie  naukowym, 
składającym  się z klasy wstępnej, ośmiu 
klas i rokn przygotowawczego do spe- 
cyalnych rządowych egzaminów zawo­
dowych, p rzyjm uje wpisy i udziela in- 
formacyj przy u licy  Franciszkań­

skiej Nr. 1, II piętro.
N auka  w pensyonacie rozpoczyna się 

dnia 9go września. 1731 8 lo
Można również zapisywać się na w y­

kłady  poszczególnych przedmiotów, lub 
n a  jeżyki: francuski, niemiecki, angiel­
ski, rosyjski, łaciński i g reck ;

Znana.

OWOCARNIA
i  Mowie jrzf ul. Szewstiej 25,

podaje do wiadomości P . T. Publiczno­
ści, iż nadejdzie w krótce wielki t r a n s ­
port  przeróżnych owoców i P T. Pu­
bliczność będzie miała olbrzymi wybór 
w rozmaitych g a tunkach  m e l o n ó w ,  
jako też  ś l i w e k  bośniackich i w ęg ier­
skich najprzedniejsz., j a b ł e k ,  i g r u ­

s z e k  ty ro lsk ich  i t. d.
Z aznacza  się p rzy tem , że handel 

owoców, zna jdu jący  się przy ul. S ław ­
kowskiej, nie ma nic wspólnego z owo­
carn ią  p r z y  u l i e y  S z e w s k i e j  p o d  
Nfr. 2 5 ,  lecz że je s t  zupełnie odręb­
nym interesem. 1966 2 3

PIĘKNOŚĆ NIEZAWODNĄ
otrzym uje  się przez użycie M y d ła  g l lo e r y -  
n o w o -b c n s o e s o w e g o  J . W iś n ie w s k ie g o ,
które usuwa piegi Haruje, wągry t wszelki* 

wyrzuty, czyniąc płeć piękną, białą.
Składy , w K r a k o w ie  D n g u e ry a  pod firm ą 

J .  W iśn iew sk i, obecnie K. Jędrze jow sk i, m ag  
.arm acyi ul. Ś tradom  Sr. 7 i inne droguerye , 
w B o o u b I  J a n  M ichnik, d ro g n ery a ; we L w o ­
w ie  A lfred  B»acuck, ul. H e tm ań sk a  Nr. 4.

Z powodu licznych podrab iań  u p ra sza  lię wj 
raźn ie  żądać „M ydła Ja^óD a W iśn iew sk iego , 
m ag istra  fa rm acy i.“ 351 61 O

ZNACZNE
zniżenie cen!

PRALNIA
PAROWA

V KRAKOWIE.
■ii. GUCDZKA 9 - 1 1 .

ma zaszczyt zawiadomić Szanow. 
P T Publiczność, iż z n iży ła  

c e n y : 
od Koszul:. . . . .  9  ct. 

„ półkoszulka . . ■ n 
„ kołnierza . . - l 1 1 „
„ nary m ankietów  . 3 „ 

b ia ły ch  , „
„ kremów. . 50 ,. 

a  elizna po wypraniu wygląda 
i55i zupe/nie jak nowa! w o

P E N S Y O N A T
Jul i i  S z r e i e r  1 Leraii K a p l i ń s ł i e j

K ra k ó w , ul. S zp ita ln a  l i i ,  X  i  I I .  p .  
Pokoje umeblow. z całodziennem ulrzy  

maniem na  czas dłuższy lub krótszy. 
1915 2 3

Pierze gęsie!
nowe niedarte : l/ j klg. szarego ct. 15 

ł/ ,  „ białego „ 30
nowe darte: V, 

*/>
szarego „
białego „ 50 

przesyła  począwszy od 5 klg. i wyżej 
za pobraniem pocztowem 398 24 52

J .  H a l d e K
w  P R A D Z E ,  u l .  T y ń N k a  L .  1 7 .

na z
W. SCHMIDA

r ó g  t l i .  S z e ir s f -  i ’.i i  p l a n t  
w  K r a .h o iu ie  i#«3 2 3 

od 1 -g o  października 1903 r. d o  
w y d z ie r ż a w  ie n ia .

Wiadomość u właścicielki: ul. Szewska 
27, II. piętro, codzień miedzy g. 1 — 4.

K. Ztehnsiu,
Mbanii i oetyK, w Kralowie, linia A-B. 39

p o l e c a  swój obficie zaopatrzony
magazyn wyrobów o p t y c z n y c h  

i m e c h a n i c z n y c h .

Gramolony po 100 i 150 kor. — 
koncertowe po 200 i 300 kor.

Płyty do tychże z polskiemi melo- 
dyami, duże koncertowe po 6 kor. — 
małe po 3 kor.

Poleca również bardzo praktyczne 
kieszonkowe lampki elektryczne.

W ykonuje  wszelkie instalacye ele­
ktrycznych dzwonirów, telefo­
nów, oraz wszelKie repa. ucy e w za­
kres  tego fachu wchodzące.

Posiada  w łasną azlifiernię szkieł 
optycznych , zatem wszelkie zamó­
wienia na okulary lub b.nokle z każdą 
kombinacyą wykonuje w przeciągu 24 
godsm. 941 79 o

eoooooo >oooo oooiooooooooooooo..

m
i

PŁASZCZE GUKOWF, angielskie , męskie i damskie, 
peleryny nieprzemakalne;

KAPELUSZE filcowe i słomkowe, czapki i cylindry;
KAMIZELKI pikowe i bluzki męskie;
BIELIZNĘ męską;
KOCE i PLEDY angielskie;
PRZYBORU DO PODRÓŻE, kufry, walizki, necesery, 

w o fik i na  laski i parasole, worki dla turystów, 
pudła na  kapelusze i t,. p. 1828 4 5

polecają po niskich cenach

BR. BiEWSCY
W KRAKOWIE obok kościoła N. P. MARYI.

I

lOOOOOOOOOOOOOOlO DOOOOfl o o o o o o  a

Instrumenty muzyczne iiliillera
są n a j l e p s z e m l ,  a zatem  n a j t a ń s z e m i !

7 „  ± n  o  mego cenn ika  przed kupnem  i sp róbu je .e ) a n ieza-
L\, jZiCJA c c j L l t  wodnie będziecie zadow oleni z próby. N iem a ryzyka, 
gdyż bez na jm n ie jsze j trudności w ym ieniam  lub zw racam  pieniądze.

{SET Z N A K O M I T E  ~am  5 6 1 26 30
w y k o n a n i e ,  w y b o r n a  c z y s t o ś ć  w p e ł n i  t o n u .

W szek le Instrum enty, rtruny 1 t. d.
Gustaw Muller, Grazlice . Czechy.

» ♦ >  * > > » » >  0 l - 0 ^ H t  M t I  « » > » >  m » H i  TC -

ZALECONA PRZEZ TOWARZYSTWO LEKARSKIE KRAKOWSKIE t

l

wyrobu naszego Zakładu fabrycznego wod mineralnych sztucznych, będą­
cego pod kontrolą Komisyi przemysłowej Towarzystwa lekarskiego,

używaną bywa w katarach płuc i oskrzeli, wogóle przeciw kaszlowi
z  d o b ry m  s k u tk ie m .

Cerka, flarzki w Kpakowie 16 et.
Do nabycia w ap tekach  i drogueryach, skład dla Lwowa w aptece 

J. Wewiórskiego
5 i 23 o K. Rżąca i Chmurski w Krakowie.

♦
©t
t
0
0
0
♦

> » 0 C «  M T 0 T S *  0-0-0 0-0 0-0  » l  *  0 1 0 - 0 0 - 0 0 - 0 ^ 0 ^ 0 - 0 0 0 - 0 0 - 0 0 - 0 0 - 0 - 0 0

O M P Y  I T T  A  G  I
wszelkiego rodzaju, do domo­
wych i publicznych celów, dla 
rolnictwa, budowli i przemysłu
Towarzystwo Komandytowe 
dla wyrobu porno i maszyn

najnow ., ulepsz, k o n s tru k c ji

dziesiętne i pomostowe
z drzew a i żelaza, do handlu , 
p rzem y słu , fa b ry k , do ro ln i­
c tw a  i innych  technicznych 

celów, i 070 17 26

W. O A R VEN\S, Wiedeń,Przepiękną 1̂1 I.. Schwarzenbergstrasse Nr. 6 — 1., Walfisehgasse Nr. 14

L .  L U S E R A

plaster dis turystów
J z n a n y  za n a j le p  .z ’ ś r o d e k  

p r z e c iw  n a g n io tk o m ,  
t w a r d e j  s k ó r z e  i  t . p . 

C ló w n j s k ł a d :
L. Schwenk s Apotheke,

Wl®n Muldllng
N a l e ż y  ż ą d a ć :  

L I d a o A  p las tra  d la  tu ry stó w  za  kor. 1 ' 2 0 .
Do nabycia  w ap tekach  Kraków vV R e­

d y k , K W iszn iew sk i; Lwów: J . B eise" A. 
E h rb ar, S. H ay, D r H. M ikolasch, D r J .  Rnc- 
ker Przemyśl: F . M aszew sk l. ‘arnopol: L. 
F leu ch m an ii D r J. F ranzcs M. K rz j Janow ski- 
Rzeszów E. R a rp iń sk . Tarnów: J . Sokalski- 
Brody: L. K a llir 778 25 30

je s t  d e lik a tn a , b ia ła  i m ięk k a  cera, 
jaki też t.warz bez piegów i n ieczy­
stości skurnych. Ażeby to osięgnąć, 

trze b a  sie myć codzień

Liliom mydłem Eerpama
ze znakiem  ochron.: D w aj g ó rn icy , 

wyrobu
Bergmann a i Społ w Dreźnie- 

Dieczynie n. Ł.
Po 80 hal. za  kaw ałek  m ają

n a  składzie: 891 21 40
w K R A K O W IE : M. P ro ń , ap tekarz , 

K Ja h r, „
W . W y k ,
K. W iszn ie  wsLi„ 
B artm ań sk i iSp .„
L. R osenberg, „
J. H anak, droguer. 
A nast. Froncz ,
F. Zopoth i Sp., , 
K. Jęd rze jow sk i,
J . K ieinensiew iczo- 

wa, d roguerya.
J . Reim  i Spółka, 
R om an Drobner,

„ 3 t. R ożnowski;
w B O C H N I: S tan isł. Paw łow ski,

„ J a n  M ichnik;
w N. SĄCZU : R. Taknbowski ap t.,

L. Georgeon apt.,
„ T. K w iecińsk i drg.;

w R Z E S Z O W IE : A. K a rp iń sk i, apt.,
J . Kołodziejow ski,

„ Ad. Ja n n k a jt is ;
w W ADOWICACH: K az. Homme drg.

L' a x x x x x x x x x x :

Do n abycia
l\ata/o</i za dano o i opłatnie.

«»ki-u.<łflkek ***~
u s tu d n ia rzy , przedsiębiorców budow lanych itd .

Ządac w yraźn ie  pomp i wag- Garvensa.

WIELKI m 1GE!

Duł o pieniędzy!
100— 1000 K m iesięcz może zarooić 
każdy  w szędzie i we w szyst. m ie j­
scowościach A u stro -W ęg ie r — łatw o 
i uczciw ie Dez k a p ita ła  i ry z y k a , i 

bez osobliwych wiadomości. 
P rzesłać swój adres pod; „F 75“ 

do Anroncen-Bureau „Mercur“, Niirn- 
berp, Glockenuonstr. 8 706 31 52

Koron 200.000!
głów ne w ygrane 

czterech ciągnień
ju ż  dn ia

17 sierpnia, 1 i 4 września:
udział w grze na los kred. ziem. I. em. z r.1880, 
węgierski los czerwonego krzyża, 
los Bazylika,
los serbski nantsw. taLaczny. 
los Jó-sziv „Dobrego se rca .11

PM T 13 ciągnień rocznie.
Jf szys th  ich  p ię c iu  fo só ic  cena za 

gotówkę 138 kor., albo na 30 rat mie­
sięcznych po 5 kor. 30 hal. 

N atychm iastow e w yłączne praw o gry  po 
zap łacen ia  pierw szej ra ty . L isty  c iągnień  
,.N eu er W ie n e r  M e rcu r"  za darmo.

K a n to r  w y m ia n y  
Otto Spitz, Wiedeń, 

1929 S ta d t ,  Schottenring Nr, 26 5 5

Za pośrednictwem każdej księgarni nabyć 
m ożna dziełko radcy san ita rn eg o  d ra  Mul­

lera.  t ra k tu ją c e  o
nadwątlonym systemie nerwo 

wym i ptciowj m.
Dziełko to, odznaczone nagrodą pieniężną, 

pojaw iło się w  40 w ydaniu.
P rzesy łka  w  kopercie za 60 ct. w zna­

czkach listow ych. 513 37 62

Curt Rober, Brunszwig.

N ow y J o r k  i L o n d y n  do tknęły  tak że  s ta łj ląd  europejsk i i w ie lka  fabryka 
tow arów  srebrnych  została  spowodowaną do sprzedan ia  całego nowego zapasu za 
m ałe w ynagrodzenie sił roboczych. Mam pełnom ocnictw o do w ykonania  tego pole­
cenia i w ysyłam  każdem u ty lko  za 6  z lr . 60  c t. następ u jące  przedm ioty:

6 bardzo dobrych nozy  s to ło w y c h  o praw dziw ie ang ielsk ich  ostrzach,
6 am eryk. p a te n t, s r e b rn y c h  w id e lcó w  jednolitych ,
6 n » ; ^ ek> , . .

12 „ „ „ ły żeczek  do  k aw y ,
1 r „ „ ch o ch lę ,
1 „ „ c h o c h e lk ę  d o  m le k a
6 ang ie lsk ich  sp o d e c zk ó w  t i c t o r i a ,
2  efektow ne l ic h ta r z e  sto ło w e ,
1 K i t k o  do h e rb a ty ,
1 bardzo piękne s i tk o  do c u k ru , __________

4 2  przedm ioty tylko 6  z łr . 60  c t.
W szystk ie  wym ienione przedm ioty  w liczbie 42 kosztow ały daw niej 40 złr. 

a  te raz  m ożna je  nabyć za ta k  drobną kw otę 6  z łr . 60  c t. — A.merykanskie pa­
ten tow ane  srebro je s t m etalem  n a  wskroś b iałym , przez 25 l a t  jak  praw dziw e sre­
bro w yglądającym , za  co się ręczy. Na dowód, że ogłoszenie to n ie polega

na żadnem krętactwie,
obowiązuj® się publiczn ie  każdem u, kom u Kię tow ar n ie  spodoba, zwrócić pieniądze 
bez jak ichkolw iek  trudnośc i. Pow inien  więc każdy skorzystać  z ta k  dobrej sposob­
ności i sp raw ić  sobie te n  w s p a n ia ły  g a r n i tu r ,  k tó ry  szczególniej n ad a je  się na

wspaniały podarek okolicznościowy,
tudzież  dla k a żd e g o  lep szeg o  g o sp o d a rs tw a  — N abyć m ożna ty lk o  u firm y 

J L .  H IR SC H B E R G SS

E x p o r th a u s  v o n  am erifc. P a t e n t s i lb e r w a a r e n
Wien, II., Rembrandstrasse 19[II.— Telefon Nr. 14597.

W ysypci n a  prow incyę za  zaliczką lub  po o trzym an iu  naieżytości.
P ro s z e k  do  c zy szc ze n ia  10 c t. «  .

P ra w d z iw e  ty lk o  ze  z n a k ie m  j a k  o b o k  (kruszec hygieniczny). ».-/
Wyciąg z listów uznania- 107 41 0 »

P ań sk ą  posyłkę o trzym ałam  i jestem  z n iej ta k  zadow oleną, że po- * 
syłam  ualsze zam ówienie. K raków  21 m aja  1899. Ks. Amalia Czetwertyńska.  ™

Z nadesłanego  tow aru  bardzo jestem  zadowolona.
Krystynopol, Gaiicya. Siostra  Joanna, przełóż. Tow. H. P. Maryi.

Byłem  bardzo zadowolony z p rzysłane j m i zastaw y.
Lubiana. ' Otton Bactusch, c. i k. kapitan 27 p. p,

Kredyt pieniężny
do na jw yższych kw ot n a  sk ry p t d łużny, d la 
w ypłacalnych  osób każdego s ta n u  — sp ła ta  

m ałem i ra ta m i — p r a c e u t  5V3°/o- 
P o ź y o z k l  h ip o te c z n e  n a  I .—II  m iejsce — 

p r o c e n t  3*/.,0/,,.
Zgłoszenia w języ k u  niem ieckim  do L e sz a -  

m ito ló  e s  B a n k b iz o m a n y i ir o d a  B u d a -  
p e s t , V I I I , , J o z s e f  - k o r u t  15. — (M arka 
n a  odpowiedź pożądana). 1901 4 6

J.

Parceiacya.
W zachodniej Galicyi, w  okolicy 

fabrycznej, ’ gdzie zarobki są zna­
czne, w pobliżu miasta powiatowe­
go , k o le i. poczty (kościół i szkoła 
w miejscu), jest do rozparcelowania 
kilkaset morgów dobrej gleby.

W pobliżu znajdują się fabryki 
cegieł, dachówek, rurek drenowych, 
przeto ogniotrwały materyał budo­
wlany, łatwy do nabycia.

Warunki nabycia gruntów bardzo 
korzystne. Cena umiarkowana. Część 
gruntów już rozparcelowana. 1850 3 4

Zgłaszać się do Zarządu dóbr 
Polanka poczia Poianka, Karol.

Najtrótszh, oEudopdiiifca i najbardziej zajmiijaca przeprawa

z kontynentu do Anglii
przez Ostendę-Doyer.

T rzy odjazdy  na dzień. — P rzejazd  w  3 godzinach .
Podróż trwa 1058 13 20

Yricdeń-IsOi? dyn
ty lico 29, 31, względnie 33 godziny.
Odjazd z W ied n ia  (z dw orca kolei zachodniej) o 8 3 5  przed poł., 10 45 przed p o t, 
8 20 wieczorem . N atychm iastow e połączenie w O stendzie z w y k w in tn ą  u słu g ą  okrętow ą. 
Wyjaśnienia i bilety w Międzynarodowych niurach podróży Schenker & Co., Wiedeń I., 
Schottenring 3 i I., Kohlmarkt I, Thos Cook& Son, I.. S tefansplatz i w innych biurach podróży 
oraz w aaencyach Towarzystwa waaonów sypialnych na dworcu kolei zachodniej w Wiedniu.

W N i i i i i

ISf-

» ^ T E N T 1
wyjednyws. inzyrier 194 63 0

M. Gelbhaus,
przez w ładzę au t. i zaprzysiężony rzecznik  pat., 

W lećcA, VII. S iebensterug. 7,
naprzeciw  ces. król. urzędu  patentow ego.

Kredyt pieniężny
w  każdej w ysokośc i, d la  osób każdego 
s t a n u , n a  • 1/2“/o rocznie n a  skrypt 
dłużnj K redyt w ek slo w y  dla ofi­
cerów , urzędników  i kupców. S p ła ta  
w  m ajych dowolnych ratach. P o ­
ży czk i h ipoteczne (konw ersje) n«
I. i J l  m iejsce u;) atLf/n... *— Z lece jyą  .

' w flfzy k u  iiiemiećTirin zai i tw ia  spiesznie
i  dy sk re tn ie  Commercielle Credit-Bursau, 
Handelsger. protoc. firma, Budapest VIII, 
Rock Szilardgasse Nr. 17. 1949 2 6

w Krakowie
p o s z u k u je  p r a k t y k a n t a
z ukończoną 2gą lub 3cią kl. gim. 

1959 2 3

„ P e n s i o n  L i t b u a n i a "
w KRa KOWIE, ul. STUDENCKA Nr. 2,

poleca p o k o j e  elegancko i wygodnie 
urządzone z usługą, od 2 koron —  na 
doby lub dłużej. —  Na żądanie poda­

wanie potraw. 456 28  o

Słynne brzytwy sk ładanem i

A r b e n z a ^ostrzam i
i te jże  firm y n o ż y k i  d o  n a g n io t k ó w

poleca W .  H A L S K I ,
1666 handel żelaza, Kraków. 62 o

Dom z ogrodem
róg Szlaku L. 1 i Łobzowskiej L. 43, 
z placem pod budowę (miejsce n ada­
jące  się n a  założenie przedsiębiorstwa 
przemysł.), w najzdrowszej części mia­
sta. w pobliżu linii t ra m w a jo w e j— jest 
do sprzedania. —  Wiadomość t a m ż e

1086 3(> 0

Z N A K  i m  ą
^■zarejestrow. we wszystkich 
^cywilizowanych państwach. ^ I

N&. Jfoss 
& L5veo8tein

1<21V c. k . n a d w o rn i  d o s ta w c y ,

P R i L G A ,  V I I

KOŁNIERZYKI , 
MANKIETY I

m KOSZULE. 4i
1026 6 10

Częściowo nie surzo^je
Dostsc można w naiurzed. handlach 

towarów męskich i płóciennych.

Znika z a tw a r d z e n ie po użyciu mych CIA STEK
Skład : WIEDEŃ, XVIIi., Landenburggasse 46. — P rospek t za  d a rm o .— M T 8 S T  
P ró b n a  przesy łka  z 12 K aw ałkam i opłat. 3 K. za zaliczką. 281 32 52

F o l d e s a  
© i ^ r e m

l

Cena słoita 
1 korona.

Wszędzie do 
np,bycia.

iezawodnie i szybko działający, nieszkodliwy, tłuszczów nie zawie-ający, środek przeciw 
piegom, plamom wątrobianym, czerwoności twarzy i rąk  — Wyrabia: Aptekir : Kleme is 
FJIdes, Arad. — Przed fałszowardami i -aś .adow anier  ostrzega sie  usilnie. 827 23 24 

D o s ta ć  m o ż n a  w e L w ow ie  u  P .o t r a  M ik o lasch a , A lojz. H u b n e ra  i  Z ygm . R u c k e ra .

13 c i ą g n i e ń  r o c z n i e
z głównemi wygranemi franków  600.000, 300.000, 100.000, 75.000, 25.000. 

lirów 35.000, 2 0 .0 0 0 , daje  nas tępu jąca  g rupa  losów 
X los turecki,
1 Jos włoski czerwonego kpzyia,
X los serbski tabaczny 

spłacalna w 30 ratach miesięcznych po 7 koron. —  N abyw ca ma 
do w ygranej niepodzielne prawo na tychm ias t po złożeniu pierwszej i drugiej 
ra ty  w prost do kasy mego Domu bankowego._—  Przes łan ie  pierwszej i  drugiej 
ra ty  uskutecznia  się najdogodniej przekazem pocztowym, spłatę  zas dalszych ra t  

przez pocztową kasę  oszczędności.

E D W A R D  U R B A N
____ 9

D o m  b a n k o w y  w  B e r n i e ,
I t y { j l ń n n j  ] ¥ r .  2 5  (we własnym domu).

P£=± Rzetelnych, stałych pośredników przyjmuję wszędzie, =  
Ceny niskie. Prowizya wysoka. 1900 2 10

D o

Ameryki
jedzie się najtaniej i najszybciej, jeżeli się wprost udaje do 

generalnego ekspedyenta okrętowego

B. Karlsberg, Kairburg. Mi 15.
Nie powinno się wpierw kupować karty okrętowej. dopóki się od Jl.

Kdtrtkberga  nie otrzyma wyjaśnienia. m
W yjaśn ień  udziela się bezpłatnie. 1457 9 10 I

B>eliznę m ęską, K raw aty, R ęk aw i­
czki, Łaski, P araso le  poleca skład  
kapeluszy i przyborów do podroży

Z D Z I S Ł
Z D A N O W I C Z A

i  ira K o w iB , n i. ś ł f  

L. 3, HOTEL SASKI. UL SIL.
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DO  S P R Z E D  A S IA :
F olw arczek , ładne  budynki; P a ł aej k p iętrow y 
z ogrodem  i do 20  morgów r o l i , zd a tn y  d la  
em ery ta  lub pani. D zierżaw a dcnaoyjna  
rza Iow a  . 500 m orgów m ająca  , w ieczysta  
d z ie rża w a , gdzie dzierżaw ca jes* ju ż  51 la t; 
inform acye bliższe w A gencyi. K ilka m ają­
tk ów  w okolicach K ra k o w a , a w ięcej w ró­
żnych stro n ach  do sp rzed an ia  M ająiki, Ka 
m ien ice , W ille ,  M łyny, T ałacyk i do pozbycia. 
O fio y a llśo i, G u w ern a n tk i, Bony w szelkich 
n a ro d o w o śc i, ocaz w szelki S łużba dw orska 
i R obotnicy dzienni są  do dyspozycji. A dres: 
A gen cya  L K rasuskiego w  K rakow ie, 
M ały S y n ek  Nr. 6, I p iętro. 1937 a 3

B I E Ł I Z M  M I S K A
z e  s l j n i i ą  m a r l c ą  1 w a

z e

NAJLEPSZE H\GIEN10ZNE

T o w a r y  G u m o w e
do celów sanitarnych

polecają  154 33 0

Reim i Spółka
w Krakowie, Rynek 37, linia A-B
C enniki darm o. — W ysy łka  d y sk re tn if

* r

Prywatne licem M stie
przy Vlll-klas. zakładzie naukowo- 

wychowawczym żeńskim

Heleny Kaplińskiej
w  K r a k o w i e ,  ul. G o łę b ia  5. 

Zapis do wszystkich k las zakładu oraz 
na  li  n r *  p r * y g w t » t f » w c * y  d o  m a ­
t u r y  ( k e a i n e j  codziennie od godziuy 

i od 3 — 5. Egzam ina wstępne 
w dniach 7 i 9 września. K urs  nauk 
rozpocznie się d. 10 września. ioo9 4 10

a t e n t y  n a  w y n a l a z k i
w yrabia  i zużytkowuje 15 23 0

z. Kazimierz OSSOWSKI
międzynarod. binro patentowe

erlin. W. Potsdamerstrasse 3.

M m m  dla i m m  
salami.

Pozw alam y sobie donieść Szan Publicznością 
w tym  roku, ja k  daw niej, m am y na  sprze 
Bwe słynne, dobrze w ysuszone S A L A M I  

nej w ybornej jakości, i w in te res ie  Szan 
um entów  zw racam y u w ag ę , że każdy ka- 

ik, na znak prawdziwości,  związany jes t  
i iOi vm szpagatem I ma na sobie plombę, 
której wyciśnięty Jest  nasz protokołowany 
K. KOTWICA. 1573 5 9
Prosim y, aby n ie  o trzym ać czego u  
>,go uw ażać przy  zsk u p n ie  aulami 1 
za n a  nasz znak, na  KOTWICĘ.

E B M A N  B E R Z  S O H N E ,  
B U D A P E S T .  

i tępstwo: L e o n  S c h i l l e r  
w  K r a k o w i e ,

^  O CH P-

Ustrzeżenie!
o

do

s ły n n ą  m a rk ą

Lwa i v-,‘ jrg-

ze s ły n n ą  m ark ą

L w a
w wielkim wyborze poleca J M E A G A Z Y N "  HM]

A. Skórczewskiego i Polakiewicza
w  K r a k m m e ,  u l .  F l o n j o u s h a  1 3 .

K oszule białe gładkie złr. 1*25, 1*60, 2 -—  i 2 -30
K oszule białe w  plisy „ 2-—  i 2-50
K oszule białe miękkie „ 1*60, 2 -50 i 2 -R0
K oszule kojoyo-we „ 1*75, 2 -— 2 -30, 2 -50, 2 -75 i o'GO
K oszule dla tuiystów „ 1*25, 2*— , 2 -50 i 3T>0
K oszule nocne „ 1*65, 1*85 i 2*—
K oszu lk i dla cyklistów (Sweaters) złr. 1*— , 1‘50 dc 5*50 
K a l e s o n y ............................................................. „ 1 - 2 5  . 1-50.
Wielki wybór Kołnierzy, Mankietów, Skarpetek, Pończoch, Ręczników, 

Chustek do nosa batystowych i płócieunych itp. 1474 10 10

Z a jia sy  w ie lk ie .  — C e n y  n i s k ie ,  s ta le .

PUDER KSIĄŻĘCY j e s t  nieocenionym środkiem 
do hygienicznego upiększe­
nia  twarzy. Pudełko małe 

pudru białego 120 halerzy, całe 2 kor., z łabędziem 3 kor. —  
Różowy dla blondynek, kremowy dla szatynek  i brunetek , małe 
pudełko 140 hal., większe 2 kor. 40 hal., z łabędziem 3 kor. 2U h.

WODA FIOŁKOWA S l S S s sW U J J i l  A l U Ł l U U H M  m a  J łuszczenia skóry _

w ygładza zmarszczki i dołki ospowe. T w arz  odświeża. v ybiela 
18 o 1 wydelikaca. —  Cena 2 korony.

w im Ym sm m  s i
Poleca plamy z twarzy. —  Cena 120 hal.

J a n  I h n a t o  w i c z
w Krakowie,! Sukiennice 20; —  w Przemyślu, F ran c iszk ań sk a  24; 

Lwów, ul. Sykstuska  25 i P lac  Maryacki 11.

C l i r i s t o p h ^ a  l a l i i e r !
bezwrnny, schnie natychmiast.  Paczka k o r ,  H -8 0 ,

W  K r a k o w ie :  S z a r a k i  1 S y n ,  R y n e k  g ł  L .  6 .
W Jaworznie: T. D endcra, w N. Sączu. K. MiUer, w Biały E . K ruppa, 
w Żywcu: J .  Danko, w Mielcu: S. B randm ann, R. A nisfeld 902 12 l f  j

A.Thierrego prawdz. centyfoliowa maść
je s t  n a js iln ie jsz ą  m aścią  w y c iąga jącą , przez g ru n to w n e  oczyszczeni 
uśm ierza ból, leczy szybso, a  przez zm iękczenie u w a ln ia  ran ę  od w sze'- 
kiego rod-.aju obcych ciał jak ie  się do niej d o s ta ły .— Niezbędna dla 
tu rystów , ko larzy  i jeźdców . — Pocztą  o p ła tn ie  2 słoiki 3 kor. 50 h. 

A p te k a  pod „A n io łe m - P tró ż e m “  A .  T h ie r re g o , P r e g r a d a  
" r z y  B o h lt s o h  - b a n e rb rn n n . 1449 U  20

00g T  U nikać aśladow ań i uw ażać n a  obok um ieszczony, n a  każdym  
słoikn w ypalony, znak  ochronny i firm ę.

Z aleca  się brać ze sobą ten  środek zaw sze w podróż n a  wszelki w ypadek

Od ro k u  1868

Publiczność poczuwająca się 
pierania przemysłu rodzimego —  
la w sklepach kopert i papierów 
towych wyrobu nowo założonej 
iryki S. W. M i e m o  j o w s k i e g o  
Lwowa. Niektórzy kupcy, zwła- 

"za prowincyonalni, którzy z po- 
idów dla mnie niezrozumiałych, 
ibraniają się utrzymywać na skła- 
ie moje wyroby, pozamawiali u 

\coićh dostawców papiery listowe 
napisem: ,,Wyrób krajuwy“ i Pu- 
'czności żądającej wyrobów krajo- 
yt-li, spi zedają jako takie , wpro- 
idzając ją w błąd, a wyiządzając 
zemysłowi rodzimemu i umie w'el-
\ krzywdę.
Oświadczam więc , że w kraju 
nieje tylko jedna fabryka kopert, 
papierów listowych pod firmą: S. 
r. N i e m o j o w s k i , że wszystkie 
yroby moje zaopatrzone są wyżej 
bitym znakiem ochronnym; wszel- 
e więc wyroby papierowe bez po- 
yższego znaku, a tylko z napisem 
W yr® krajowy“, nie są w kraju 
yrabiane, a c i , którzy je jako 
yrobj7 krajowe sprzedają , popeł- 
ają nadużycie, które Publiczność
> winu a napiętnować.
Gdyby powyższe ogłoszenie nie 

dożyło kresu dalszym nadużyciom, 
nuszony będę ogłosić z imienia i 

razwiska tych kupców, którzy je 
iprawiają. 1324 18 o

S. W. Niemojowski,
> i er w,sza w kraju fabryka

wyrobów z papieru.

~  leczniczo-hygienicznycii mydeł Bergera H
z fabryki G. Helia I Spółki w Opawie, używ a się  w k ra ju  i z ag ran icą  z najlepszym  skutk iem .

Z łoty  m edal, Paryż 1900 r.

przeciw  w yrzutom  skórnym  oraz 
dolegliwościom  skórnym

przeciw  wszelkim  nieczystościom  
skory jako  m ydło do m ycia i do 

kąp ieli.

Bergera 40 proc. mydło smołowcowe )
Bergera mydło siarczano-smołowcowe j
Bergera mydło giicerynowo-smołowcowe |
Bergera mydło smołowcowe Panama j

Szczególnie u lubionem i są  tak że  n as tęp u jące  m ydła : Mydło bensoosowe, mydło boraksowe, 
mydło karbolowe, mydło naftolowo-siarczane d la  osób nieznoszących woni smffiowca, p rzeciw  do­
legliwościom  skórnym ; mydło Siarczane, mydło z kwiatpm siarkowym i mydło siarczeno-piaskowe, 
mydło przeciw piegom, mydło petrosulfewe przeciw  czerwoności tw arzy  i sw ędzen iu  skóry, oraz 
mydło tanninowe.

Bergera pas ta  do zębów w tubkach, Nr. 1 do zw ykłych zębów, Nr. 2 dla palących, je s t  
wybornym  środkiem  do czyszczenia zębów 
W s z y s t k ie  m y d ła  B e r g e r a  z fa- * i  Dostać m ożna w KRAKOWIE w ap te-
bryk i G. H elia i Spółki — od 30 la t  k a rh ; F r " K - M ik u ck ieg o , M. P ron ia ,
rozpow szechnione — m ają  jako  oznakę V W ik to ra  K e d y k a , L udw ika  R osenber-
praw dziw ości, odb ity  tu  znak  ochronny g a ,  K aro la  .i a h ra ,  T. Jiacudziusk iego ,
a  n a  e tyk iecie  o z e rw o n y  p o d p is  K. W iszniew skiego, H. B artm ańsk iego

n rm y  G. H eli & Comp. i Spółki.
W  sk ładach  aptecznych: Pr. Z opotha i S pó łk i, A. P achuckiego  , A rnolda Keife a , ja b o te i

w każdej aptece  w G alicyi. 724 16

K A L O S Z E
jako toż inne a rty k u ły  gum ow e
przyjmuje do n ap raw y szewc W ł. 
Bor ej ko z Wilna. K raków , ul. 
S ław k ow sk a  Nr. 9. 1774 5 12'

W  k o m i s .  Z a k ł a d z i e  
S F K Z E D A Z Y  i K U P N A

H. Telesznickiej
przy ul. Szewskiej Nr. 10, I. piętro.

m ożna tan io  n a b y ć : G arn itu ry  m eb li, Forte - 
p iana, Pianino, k ilk a  Sypialn i stylow ych orze­
chowych 1 m achon iow ych , K redensa, Stoły do 
jada lii, duża G abilo tka sklepow a, Obrazy, Broń 
staroż., B iżoteryę. K ase ta  sreb rn a  na 12 osób, 
B ry lan ty , D yw any perskie  i angie l. Porcelanę 
saską, Rogi je len ie , G arderobę damsko i m ęską, 
M unduiy urzędnicze i wojskow e — oroz różne 

przedm ioty an ty k , i nowe. 1883 8 0
Zakład przyjmuje powyższe przedmioty w komis.

!'odziw budzący instrument! Kwit!
D m ąc, w ygryw a się bez nauki

i bez znajomości n u t  natychmiast '5W1 n ajp ięk n ie jsze  pieśni, 
ta ń c e , m arsze , j a k :  r T rębacz z S ;ikkingenu, r Nhe gn iew ai się“, 
„O puszczona-1, „W alc  D onauw ellen", „Przy  w ieczerzy11, , Poczta 
w l ts ie “, „M arsz R adeck iego“ , „Hasło m yśliw skie" , „Dziewczę 
m e“, „W łóczęga" i jeszcze przeszło 200 innych doborowych ke- 
wałków m uzycznych na  naszej nowo w ynalezionej 1 8 -to n o w ej, 

doskonale i p iękn ie  w ykonanej niklow ej trąb ce :
„  T  R  O  M  B  I  N  O  “

T iom bino  je s1 na jsensaoyjn iejszym  w ynalazkiem  teraźn ie jszości i w jTw ołuje w szędzie w ielkie 
zaz iw ierne, zw łaszcza w tedy , gdv kto w tov arzy stw ie  n a raz  w y stąp i jako w irtuoz trom binow y, 
podczas gdy p.zedceni te j biegłości n ik t n ie przeczuw ał. Setki melodyj m ożna g ra ć  11 a ty c 
1 u a s t  bez nauki, nez trudu i bez natężenia,  przez sam o założenie należących  do tego pasków  
z n u tam i Wspaniała muzyka o pięknym r ln y m  tonie. TSS0 Bardzo p iękna zabaw ka dla

^ la  tow arzy stw  i podczas uroczystości. Na w ycieczkach p iechotą, n a  k o le , wozem lub 
łódką, baruzo wesołe towarzystwo. Można grać  do tań c a  i przy śpiew ie. T rom bino w raz ze

, spisem  licznych p ieśni i z ła tw ą  do pojęcia  w skazów ką k o s z tu je :
i. -od aj, bardzo p ię k n e  n ik low any, o 9 t o n a c h ...................................................................... złr. 3 5 0

i! ,  rodzaj,^ * ardzo p iękn ie  n iklow any, o 18 t o n a c h ................................................................. złr. 6 '5 0
Pask i z n u tam i do I. rodzaju  25 ct., pask i z n u tam i do I i. rodzaju  40  ct.

W ysy ła  za zaliczką jedyn ie  i w yłącznie: 1776 3 6

H e n r y k  K e r t e s z ,  W  i e d e ń .  I , Fieischmarki Nr. 18 - 133.

ZifflANA ^  Ceny konkurencyjne. 
A A -r» X A A A X X A  'Y Y Y y Y Y r w y i W Y '

ne. C 7 . C K A L I - .

aer

M A G A Z Y N
aparatów fotograficznych 
obecRia ul. Szewska ii. i

dom Wgo len za ,
zaonatrzony w świeżo i najnow. aparaty i

poleca się łaskaw ej pam ięci

łVM łosnikó w fotog r>afii.
< < >>!/ niisśe — tiii >re umtą/sf/.ich cvnuU,ac/t.

W5 KONU.iE R Ó W N IE Ż  W ŚK ffl.K IG  ROBOTY DLA AM ATORÓW  W  W ŁASNYM 
ZAKŁAD ZIK PO CENACH BARDZO NISKICJJ 19 I 9 3 3

/' O o n f Y Y Y Y Y v Y V v Y Y Y v Y y Y w y Y ^  y y y ^ y v y y y v v y v v y y y v y y y y v y ^ \

P a o le  i m ężczy źn i,
k tórzy  od w ied za ją  p ry w a tn y c h  od b ior­
ców, m ogą p rzez  p o le ca n ie  w k ażd y m  
domu potrzeb n eg o  tow aru  m ieć  s ta ły  

w ie lk i  dochód.
Zgłoszenia: L a c l i s i & p w  D 4 e v i -  

m a n n ,  N o v e  I V l « - s t o  nad 
y y L c s Ł u j i  (L zech y) .  1924 3 6

4 ' i e r p i ą e y  n a 1527 19 24

p o p e łn ia j ą  
ZBRODNIĘ

przeciw  sw em u zdrowiu, jeżeli n ie  spróbują  
m ego w ynalazku. — Bez uperacyi. — Dosta- ! 
łem złoty m edal! — Dem onstrow ałem  przed 
profesorem  G n s  s e n  b a u e r  c m .— P rospek ta  
pod dyskrecyą g ra tis . — I t .  C a r l  T i e s e l ,  
opecyalista, Wiedeń, VI., Amerlingstrasse 19

Bursztynowa 
glazura do podłog,

Momentowa glazura 
do podłóg,

Marxa emalia biaia  
i kc13 owa ęy) 2124

da jąca  barw ę i połysk ze jednem  pociągnięciem ,

z fabryki lakierów LUDWIKA MARXA 
w Wieaniu, w Moguncyi i Petersburgu.
Prędko schnące, trw a łe  zapuszczenie którego 
dokonać może każdy, dobre na  podłogi, sprzęty 
kuchenne I na nrzedm.oty oLimiwego fl0SP° “T*
stw: i aźdogo rodzaju  d r z e w a ,  blachy, lub
żeh u a  W yborne, myć się dające poc.ągn.ęc.e

ścian w płókarm ach 1 kuchniach.

Składy mają w Krakowie: Fr. Lenert, 
Reim i Sp., R. Drobner.

K a j w i e k ,  s k ł a d  S i n g e r a  n : a s i y n  no s z y c h a  i h a f t u
R. PAWŁOWSKIEGO, d a w n ie ,

J .  I W A N I C K I E G O
w  K r a t M w i e ,  l i t / u c h -  g i & u m y  1 S ,

p o leca  u lepszon e  S in g e r a  m a s z y n y  do s z y c ia  i haftu  
n a jn ow szej  k o n s tr u k c y i  , o d z n a c z a ją c e  G ę  zu p e łn ie  
ciGiyin i lekk im  c h o d e m , d o k ła d a  m wyKOńczeniem  

i n a d z w y c z a jn ą  trw a ło śc ią .

- Nauki haftów, robot ażurowych, aplikacyjnych itd. uraz 
wszelkiego szycia maszynowego udziela się bezpfotMfe.
Ceny możliwie niskie, mianowreie. Mascyny ręczne 
kosztują od 3U do 6b złr., nożne od 40 do 120 zir.

Gotowką 10% taniej. 22 38 o
Cenniki rozsy ła  s ię  z a  darmo i op ła tn ie .

/N  A  / \  r s  / N  ZN ZN /%
\ 7 V  v  \ /  w  w  \ /  w  w  \ J  w  w  ^  ^  w  w ^ \ 7 v / ^ v 7 s 7 \ 7 \ | /
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Przedsiębiorstwc 
dovvozowe ces. król. 

a 14stryackich 4 olei
pafiśfwow3rch.

■
Sjiedycye wszelkiego 
a 12 rodzaju. 29 52

_ a
i transportu1 mebli

Jćisf J. Leinkau.
999 
((!)

v 7  X 7 \ / v 7  W  w  s J T w s

W C Z . T

z poręczeniem czysty, tłuszcz roślinny z erzecnów ^o^osowychr
f t fy  zastępuje zupełnie m asło, smalee i słoninę.

Tani i wydajny w gotowaniu, smażeniu i pieczeniu,
niezbędny dla oszczędnych gospodarstw, zakładów, hoteli, restauracyj, piekarni, cukierników itd. 

p f f  Ł a t w y  do s t r a w ie n ia !  B l O Z l i a  g O  t r z y m a ć  d ł  > g O , n i e  p s u j e  s i ę !  -£Vs P o w s z e c h n ie ,  a  szczególnie
d la  m ających doM r llw o ń o i ż o łą d k o w e , d y a b e ty k ó w  i t d . , przez p o w a g i le k a r s k ie  bardzo zalecany. — W yrób pozost,aje pod 
sta łym  nadzorem  Z ak ład u  do badan ia  środków żywności, pow stałego za  zezwoleniem  wysokiego c. k. M in isters tw a sp raw  w ew nętrznych 

w W ied n !u, IX ., S p ita lgasse  Nr. 31, dyrek to r Dr. M. M annafeld. — B roszurki i św iadectw a lek arsk ie  za  darmo.
Na próbę wysyłamy około 5 klg. brutto, opłatnie do każdej aus tr .  węgier. s tacyl pocztowej, dawkę po cenie 6 -50 kor, za zaliczką. O s o b liw e

oea y  p r z y  o d b io rz e w ię k s z e j  i lo ś c i.

Khuner &  Sohn, f a b r y k a  t ł u & z e z u  r o ś l i n n e g o  w  W i e d n i u ,  
X I V .  S e c h s L a u s e r s t r a s s e  N r ,  6 8 — 7 0 , f

przed lichemi naśladownictwami naszego wyrobu. 
Żądać zawsze i wyraźnie „Kunerolu ze znakiem  
ochronnym" i upewnić się, żeby przy drobnem 
kupnie otrzymać tylko prawdziwy „KUNEROL."

D o s t a ć  n n iż i iH  w  p r z e d n i e j s z y c l i  l i n n d l i t c l i .  — 12B7 8  9

Ema nuel

Usilne ostrzeżenie!!!

Mam zaszczyt donieść Szanownej T\ T. Publiczności, iż z dniem 
1 ym sierpnia b. r. o t w o r z y ł e m

”  " M i
nrsy ul. Biskupiej 9,

t e k  N p .  3 3 * 7 .
Kto dba o swoje zdrowie i chce utrzymać zdrowy żołądek,’ niech 

pije piw o ostraw sk*e kró lew sk ie  oraz porter k u racyjny .
które sprzedaję na szklanki wr mej R estau racyi przy ul. F io- 
ryań sk ie i pod L. 31 , gdzie potrawj' są jirzyrządzane jedynie na 
świeżem maśle i w wielkim wyborze.

Jiziękująo za dotychczasowe względy, polecam się i nadal Szanow nej 
p. T. Publiczności i proszę o liczne odwiedziny.

Z pow ażaniem  W .  G  ( r O Ź < } P U 'iC ? : .
Tiózwoz piwra ty beczkach i butelkach odbywa się ze składu przy 

ul. B i s k u p i e j  L. 9,  telefonu Nr. 337. 1 m i  2 1 0

Zupełnie m  darmo!
w yrzucam y p ien ią d ze , jeżeli się  da jem y  okpić przez liche 

naśladow nictw a Moj ameryKański niklowy i

kotwiczny zegarek Ffoskopf
z antym agnetyczną

p sten to w an ą  em aliow aną  ta rc z ą  i 36 - godzinnym  chodem, zu ­
pełn ie t a . . i , ja k  ry su n ek  obok , je s t  d la  swej odporności i do­

kładnego chodu jed y n ie  i w yłącznie najuluDRńszym 
I najlepszym trwałym zegarkiem — i godzi się g» 
polecić d la  pp. c i k. oficerów, urzędników kolejo­
wych, żandarmów, strażników skarbowych ,  kondukto­
rów, maszynistów, wogóie d la  każdego, k to  po trzebu je  
mocnego niezawoazącego zegarka.  C ena w raz z p ię ­
knym  niklow ym  .o ń c uszkiem  i fu te ra łem  t y l k o  
M T  O k o r o n  ( wraz z 3 -letn iem  pism ieunein 
poręczeniem  l'rzy  zakupm e 2 zegarków  n a raz  tylko 
0lSg~ 5  k o r o n  ~Ęd i  .Leźli się zegarek  n ie podoba, 

w ym iana  lub zw ro t pieniędzy.
W ysyła  g enera lne  zas tęp stw o  d la  T. am ery k ań sk im  

 ̂ fab ry k  zegarków  1758 5 6

Max Bohnel, SSSSS5?
IV., Ma^ga-ethenstrcsse Nr. 48 50

dostawrca c. k. u rzędników  państw ow ych
. i n  f  H and ,arze  zach w a la ją  zegark i Roskopf z b laszanem  i koper- 

“ O  l i ł  j v i i C  U Ł U  .  tam i i z ta rc z ą  p a p ie ro w ą , n iby em aliow aną  — U m nie 
kosztu je  ta k i zeg arek  1 złr. 75 c e n t.,  a  n a d m ie n ia m , że nie jestem handlarzem, lecz zegar­
mistrzem, m oje zeg ark i m ają  p iękną  p a te n to w an ą  ta rczę  e m ilL w a n ą ,  są dok ładnie  u reg u lo ­
w ane, i d latego, co n ie  n .a  n a  sobie pow yższej firm y, tego  stanow czo n : e przyjm ow ać.

n a  s e z o n  l e t n i  napój chło
3ZACY B E Z A L K O H O L O W Y

p o t e c a

K  A B  M E Ł I C S K  ^  P S .



6 Nr.  185 N O W A  R E F O R M A . Sobota, 15 Sierpnia 1903.

R E P R E Z E N T A C Y A
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P Kosiapki, żniwiarki 
v i żniwiarko - iwiązałki

Kraków, ul. Szewska 2

o
•o ooooooooo c.aooo

M otory benzynowe

P O L E C I :
O O O O O O O O O O O O O O O *  i t o o o o o o o o o o o o o o c  >•

1973 1 10

M'Cormicka gnoi;
Obłudnice , wygniatacie, maślnice, 
aparaty mleczarskie, separatory

o o

Mk o car nie parow e

d 0-0 OOOO OOOOOOOOOOt.

o
o orooo oooo oc ooo ooot

0 0
0 0
0 0
0 0

Pługi, brony, sieczkarnie, kieraty,

SOtiONA iich o b h n : t  KlUNE
0 0 o o
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Kandydat adwokatury
zdolny do s u b s t y t u c j i , k a to l ik , poszu­
ku je  posady w Krakowie z dniem lym  

września b. r.
Zgłoszenia pod Nr. 1982 przyjmuje 

A d m in is t ra c ja  „N. Reformy.■* iys-2 1 2

S Y R O P  P A G - L IA N O środek do czyszczenia krwi
s w y rab iany  od roku 1.838

przez  Frof. Girolamo PagL ano,
Florencya, via Pandolfini (Włochy).

Skład wysyłkowy: A pteka Brachetti, 
910  40 ioo A la (Tyrol połud.)

■*

ze szkół ś re d n ic h , przyju 'e  na całko­
wite utrzym anie  z odpowiednią wie­
kowi op ieką , dom starszego urzędnika 
państwowego w Krakowie. Na życzenie 

fortepian w domu. 1946 l 4 
Wiadomość: N a t a l i a  D a m a s ie w ic z .  

K ra k ó w ,  u l.  Ł o b z o w s k a  N r.  41.

P r y w a t n e

GLAZURY do PODŁÓG Fritzego. M arsa  i inne. © o  o  o  
M ASA FRANCUSKA i WOSKOW A, „CIRINE11 i „GLO­

R IA'1 do zapuszczania podłóg. © © © © G O © ©  
FA R BY  olejne i lakierow e do drzwi i okien werand, sz tachet itp. 
FA R BY  FASADO W E K ronste inera  w różnych kolorach. © ©
PEKDZLE m alarskie i murarskie. © o © © ©  ' © © ©  
W IÓRKA stalow e i ŚCIERKI do podłóg. © © © © ©

CEMENT, GIPS, W APNO hydrauliczne. © © © © © ©  
PŁYTY izolacyjne. TER, P A P A  ogniotrwała, FA R BY  na dachy. 
PIN O L, EX SiCATO R, ANTIM ĘŁUL10N, ANTIBACTE- 

R10N, KARBOLINEUM środki chroniące od grzyba. © 
OLIW Y do maszyn rolniczych. © G O © © ©  © © ©
WĘZĘ parciane i gumowe, © o © © - © © © © © ©  
W IAD ER K A  do gaszenia  ognia. © © © © © ©1633 8 10

Ą  m łoda, uzdolniona, z dobre- 
m i św iad ec tw am i, m aiijca 

ju ż  n ra k ty k ę  w h an d lu  — poszukuje odpowie­
dniego m ie jsca  w h a n d lu , lub jak c  k asy erk a  
za odpow iednią k au ey ą

Z głoszenia  pod Nr. 1981 p rzy jm uje  Adm i- 
n is tracy a  „Nowej R eform y “ 1981 1 3

’  r  p i s y

K raków , R ynek, 
L 37 , linia A-B, K S m  i  S P Ó Ł K A p o l e c a j ą  po cenach 

napi mi arkowariszy oh:

m ające  p ra w o  publiczności.

Wpisy odbywać się będą dnia 29go 
i 3Igo sierpnia, oraz Igo, 2go i 3go 
września, od godz. 10ej do 12ej i od 

godz. 3e- do 5ej. 1983 l 6
Krakuw, ul. W-ślna 5, II. p.

SZCZOTKI do FRO TEROW ANIA, zam iatan ia ,  szorowania, do 
sufitów, kominów i t. d. © © © © © © © © © ©

SZCZOTKI do SUKIEN, kapeluszy i obuwia. © © © © ©
PASTY i KREMY do odświeżania i czyszczenia czarnych i kolo­

rowych bucików. Czernidło S. G lińskiego w  W arszaw ie. 
TRZEPACZKI trzcinowe, PIÓROPUSZE do kurzu. © G ©
LAK IERY na  kapelusze, F a RBY do materyi. © © © © ©

mm m ’ W*

PROSZKI i PASTY do czyszczenia metali. © © © © ©
ŚRODKI do W Y W A B IA N IA  PLAM  z nmtery.. ,© , e  © 
PA P IE R  i LEP na MUCHY. © G © © © © © ©  
PROSZKI, TYNRTURY itp. środki do tępienia  owadów. © ©
PŁASZCZE GUMOWE. © © © © © © & © © . ©  
PŁACHTY NIEPRZEM AKALNE. © © © © © © ©  
LAK IER DO TABLIC SZKOLNYCH. © © © o & © $§<!

m  t  ►» t u  IB 1 " ir j' i'

\TIl-klas. niemiecka wyzsza szkoła 
ie ń s k a  z kursem dopełniającym 

i pensyonatem

L. Tschapkowej
w K ra m ie ,  ni. Ławnicza L, 15. !

J ę z y k i :  po lsk i,  niemiecL- francuski j 
i angielski. 1979 l  5 

W pisy  rozpoczynają  się 29go sierpnia 
Początek  nauki Igo  Wrześni t.

W ysyłam  n a ty c h m ia s t za zaliczką u p ta tn ie  
5-klg_ kosz L98u 1 6

G R U S Z E K  C E S A R S K I C H
w ielkich, w ybieranych , za kor. 3'20,

JA B Ł E K  cudnie p ięknych  za kor. 2 ‘80, 

ŚL IW E K  olbrzym ich za kor. 3 ’20,

Ś L I W E K  W Ę G I E R E K
za kor. 2 80.

A. U a s s D r a u o h ,  A a le  i z o z y k l  (G alicya).

Z y g m u n t b  i
iv Krakam  U , hotel Saski L. 3, 

poleca swój M agazyn wyrobów  jubilerskich, zegarków  genew skich  
z najlepszych fabryk: Schaffhausen, Omega i Billodes, oraz srebra 
stołow ego prawdziwego do wypraw, srebra chińskiego najlepsz. gatunku, 

sprzedając po cenach fabrycznych.
O brączk i ślubne i zaręt z j nowe w  najw iększym  wyborze.

P r z y j m u j e  w s z e l k i r e p e r a c j e . 1980 1 O

Zboże do siewu.
  *

Zyto „D etkus“ i w  G a licy i  ak li-
matyzowana P szsm ca  ,,Squar-
head‘ jest do nabycia w Zarządzie 
dóbr B a r o n a  W a t t m a n n a  w R ud z ie  
R o ź a n ie c k ie j  obok  C i e s z a n o w a .  

1968 1 3

Dobrze s to jąca ,  wielka

f irm a  winna
poszukuje pod szczególnie .kurzystnemi 
warunKami, z tą  czy nnością obeznanych

zastępco en
dla większych miast prowincyonalnych 
Galicyi i Slązka. Zgłoszenia pod „Wein“ 
przyjm uje ekspedycya ogłoszeń i. Błock 
ner, Budaneszt, IV., Siito-u. R 1984

Do wiadomości.
Stosownie do zamieszczonego w Nrze 

183 „Nowej Keformy“ z dn ia  13 sier 
p n ia  L9u3 r. ogłoszenia c. i k. M inister­
stwa wojny, oddział 13 Nr 1545 z duia 
22 lipca 1903 r., rozpisuje się dostawę 
n a  przedmioty ze skóry, należące do 
umundorowunia, które c. i k, Minister­
stwo wojny zamierza nabyć w r. 1904 
od drobnych przemysłowców.

Powyższe ogłoszenie, zaw ierające wy­
kaz  dostarczyć się m ających przedmio­
tów, ich ceny, oraz nstanowione w arunki 
dostawy, można prze jrzeć  w Inienden- 
tu rze  c. i k. Igo K orpusu w Krakowi" 
i w Izbach haudiowych i przemysłowych 
w Krakowie, Ołomuńcu i Opawie.

Oferty (spisy) zaopatrzone w u rz ę ­
dowe potwierdzenie w edług formularzy 
A i B ,  należy wnieść najpóźniej do 
dn ia  15go września  1903 r . , do godz. 
12ej w południe , do tej Izby handlo­
wej i p rzem ysłow ej, w k tórej okręgu 
m ają  siedzibę drobni przemysłowcy 
( s tow arzyszen ia ) , ub iegający (ubiega­
jące) się o dostawę.

O ferty  (spisy) niezaopatrzone w urzę­
dowe potwierdzenie lub które  dojdą za 
późno, albo zos taną  wniesione te le g ra ­
ficznie. nie będą uwzględnione. 1935 i  2 

Kraków, dm a 6 s ierpnia  1903 r.

Z Intendentury c. i k. I. korpusu

S a n tp id c o m
-------------------------------------------------  20 hal. D ostać można w ka
żdej aptece, d rogneryi i w hai ach łakoci. <4 ł 6 w n y s k ł a d :  A l t e  k .  k . F e ld -  
a p o t ń e k e  W .a a e ń ,  I . ,  B te ; l a n s p l a t z  N r .  8 .  100 39 67

d y e te tyczny  grodek, w yborny, 
żołądek w zm acn ia jący  lik ier, 
fab ry k a : Sam om  Trento- 
iJerlin. ( 'ena  flaszk i 1 kor. 
20 hal.

Słówko o nowym wynalazku
w a ż n y m ,  d l a  p a l ą c y c h  p a p i e r o s y .

Z astosow anie w ieuzy w życia  p raktycznym  wydało ju ż  n ie jednokro tn ie  zdum iew ające 
re zu lta ty , przyniosło v,iele pożytku Ogołowi.

Dziś h yg iena  św ięci praw ie  n a  każdym  kroku tryum fy , z rozum iałem  więc j e s t , że 
i T ubrykatya t u i e k  c y g a r e l o w y c l i  — czyni postępy w tym  k ie ru n k u , lecz n ie  w szędzie 
i n ie  zaw sze z d o datn im  rezu lta tem .

Moje w ie lo le tn ie  próby, npodstaw nione n \u k ą  i facnowem  dośw iadczeniem , uw ieńczone 
zostały  o sta tn iem i czasy zdumiewającym sk u tk iem  Udało m i się bowiem dojść drogą nadań 
chemicznych do p re p a ra tu  znanego ju ż  dziś p raw ie  w szędzie — k tó ry  nosi nazw ę:

99 S a l i ł  s s o l . 66
Je s tto  w a m  c h e m i c z n i * ,  m ająca  ta k  wielce pożądaną dla palących papierosy w ła ­

sność, że aby m nie n ie posądzono o czczą przechw ałkę  — biorę sobie _.a zaszczy t powołać 
się na  n a s tę p u ją c e , o trzym ane  w  o sta tn ic h  czasach

r  Z  N  a  N  I  E  :
W P  l ł v  fa r m .  TI B cfdow ski w K ral. nade.

. oscia dotwazę W  P anu , 'że od czasu, ja k  używam  Pańskiej
wat'/ „ 6 A l  iiS O J j n i e  doznają przykrych objawów, które m i dokuczały
sfa&tkiffm p u tn ia  tytoniu. — U obec tego upraszam  o nadesłanie m i za po­
braniem  pocztowem kilo waty „ S A L V E S O L .“

Z  w. p . P rof. P r  A n t o n i  M a r s .  
Lwów, dnia 2 maja 1903 r.

Z w raca jąc  uw agę  P  T  Ogółu na  powyższe u z n a n ie , jak iem  za w ynalazek  mój ze 
s trony  ta k  w ielce poważne,1 i k o m p eten tne j zaszczycony zostałem  , czynię to głów nie i je 
dynie  w in te res ie  zdrow ia P. T, palących  papierosy  i ty to ń  wogóle. 1912 1 12

Mr. fartu. f f L  IIU Ł D O W S R I.
F abryka „Noria“ W ł. B ełd nw sk iego  w  K rakow ie

poleca:
1000 sztuk tutek „Noris" ze Salvusolem .  koron 2 80
1 p a k i e t e k  w a t y  S a lv e s o l  ......................................................    „ — 60

W e wszystkich księgarniach sprze­
dają  dzieła pedagogiczne R e u s s n e r a  do 
prędkiej i najłatw iejszej n a u f i  języ­
k ó w  obcych  bez  nau czy c ie la ,  z obja­
śnieniem wymowy i kluczem, pod tyt.:

lamouczek
P o l i k d - i t i e m i e c l U  k u rs w s t ę p n y  

( E l e m e n t a r z )  po 18, 36 i 60 cent. 
K urs I-szy  złr. 120 , k u rs I l-g i złr. 2 40 

I 'o l s k t t - 1 'r a n c i i K k i  k u rs I szyzłr.1 .80, 
kurs I l-g i złr. 4'80. — C r a i n a t y k n  
l ’o ls k o - F i* H i ic u s lk a  złr. 1'80. 

P o l s k o - A n g i e l s k i  kurs I-szy  złr. 1'12, 
ku rs I l-g i. złr. 1'80.

E o l s k o  - I t u s k i  I - s z y  kurs złr. 2 1 0 , I I  g 
k u rs złr. 2'70. 

i m e r y k a ń s b i  P r z e w ó d n i k  z rozm ów ka 
m i an eie lsk iem i 75 c t, . 164 19 x6

Główny skład w Księgarni Dra Wład. 
; M ilkow sk lego  w  R ia k u w le

IB
Kasa chorycEi druKarzy i litogra­

fów W Krakowie rozpisuje konkurs- 
na posadę le k a r z a , począwszy od 
dnia lg-o października b. r., z płacą 
1000 koron rocznie.

Podania należy wnosić najpóźniej 
do dnia 20gO sierpnia na ręce prze­
wodniczącego Juliana Mensa, ul. św. 
K r z y ż a  L. 13, I. piętro. 1947 3 3

Zarząd

p , pi^-jk J sto łow e, lub  j A b t k i*  stołowe, 
111 U o L r O  w ielk ie, w ybierane, świeżo rw a ­
n e ,  w ysyła w 5 -k lg r .  koszykach o p ła tn ie  za 
zaliczką 2 kor. 50 hal. 1970 2 H

D. G ottfried w Zaleszczyk aa n.

Dr. D H M Y

w płynie, 1824 12 o
nmo$y
91 \9  ---- •

ZakłaawutiO i elektroleczniczy
dla chorób nerwowych-

Wanny, n a try sk i, kąp ie le  w o d o -e lek try czn e , 
kąpie le  w św ie tle  e le k Łrvczńem  ^reum atyzm , 
a r try ty z m , o ty łość, n iedokrew ność , bóle n e r­
wowe ja k  isch ias itd .), kąp ie le  nasycone kw a­
sem węglowym (Nauneim ).

Elektroterapia . m ech an o te rap ia  (m ięsiom e 
w ib racy jn e , m etoda K renida itd .); stosow anie 
p rom ieni R ó n tg en a  do leczen ia  chorób skór­
nych i p rześw ie tlan ia  w chorobach narządów
oddechow ych, serca  i t ę t n i c , kości i staw ów , 
zębów i sz-częki; przy z łam an iach  i obecności 
c ia ł obcych w organizm ie.

Ar80nwalizacya (p rądy  r  bardzo w ielkiem  n a ­
prężen iu) w n iek tó rych  bolach nerw ow ych i 
m ięśniow ych, w m ig ren ie  i w chorobach skór­
nych. 1359 24 46

7>i* M. ,\a r to it si:i,
Kraków, ul. św. Anny 2, tele ton  Nr. 359,

' ŁeW 1
J  m  tW  &igigśtĘ

J

działa znakomicie jako nieprześcigniony „niszczyciel robactwa. 
Kupować atoli „tylko we flaszkach” 

wszędzie tam, gdzie są wywieszone plakaty Zaclierlina, 981 7 9

W IN O G R O N A
5 klg. winogron . . . .  . . kor. 4'50
5 „ wielKich brzoskwiń . „ 5'—
5 ” » 'jab łek  . -. — . . „ : 3-—
5 „ pomidorów . . .  „  2'25
5 „ c y t r y n .................................... „ 2'80
5 „ melonów cukr. lub socz. „  2'60
5 „  gruszek maślaczek . ,. 3-50

. op ła tn ie  za  zaliczką. 1917 4 4
( l i o r a a a i  S p a i u / h e r o ,  1 r ą e s f .

w T a r
juź się rozpoczęły i trwać bedą 

do 25 sierpnia b. r.
Dla Panów  i Pań, nie mogących dłuż­

szego czasu poświęcić n a u c e ,  urząuza 
szkoła osobne 2- do 3-miesięczne ku rsa  
handlowe, po k tórych ukończeniu o trzy­
muje się świadectwa uzdolnienia.

Dla zam iejscowych zaprowa­
dzoną jest nauka w drodze li­
stowej, zastępującej w zupełno­
ści naukę ustną pod gwarancyą.

K urs  przygotowawczy do egzaminów 
w c. k. Akademii handlowej we Lwo­
wie z najw ażnie jszych  przedmiotów 
naukowych. m is  2  3

Poszukuje się kawalerskiego pokoju
bez m ebli (może być 

u trzym an iem  i o b słu g ą ), p rzy  rodzinie nie 
m ie c k ie j , gdzieby się zm uszonym  było mówić 
po n iem iecku „dla kon\versacy i“. Zgłoszenia 
z podaniem  w arunków  p rzy jm uje  A dm in istra - 
cya „Nowej R efo rm y11 pod 1953. 1953 3 3

Pierwsza Droguerya
firmą: J. Wiśniewski
w K rakow ie, S \ radom 7,

poleca po przystępnych cenach:
Mydełka toaletowe kraj-, i zag ian iczne;
Bay-rum i Esencyę łopianową, świetnie 

działające wody na  włosy;
Ekstrakt orzecnowy i Sulfidon jedynie  

prawdziwe do przyciem niania  włosów.
Woda Prot. Cybulskiego, najlepszy śro­

dek do pielęgnowania ust;
Dasty  ao zeuow. Pudry krajow e i za­

graniczne;
Perfumy francusk ie ;
Woda kolonska, Saszetki do bielizny,
Środki przeciw wszelkim owadom: '
Esencye i Oiejk. do fa b ry k a c j i  wódek;
Artykuły gumowe hygieniczne;
Zioła według Ks. Kneipa; »
Materyały apteczne i wszelkie środki 

do pielęgnowania mała, wyrobu w ła­
snego i zagraniczne. 1858 5 o

 ̂ Kowo otworzony

Miazji itaiia mssoaii, iantioo i flzieciecBŁo
J.

pod firm ą

ul. Szewska Nr. 1 
(dom WP. Fenza)

50 c.
poleca: 1974 1 5

B U C IK I damskie od 2 złr. 5u c. —  CH EVRON od 3 złr.
męskie ,. 2 50 „ —  „ „ 4 „ —  ,.

e leganckie, t rw ałe  i tanie, z pierwszorzędnych firm wiedeńskich
i czeskich.

Wyrób iylko ręczny. Ceny bajecznie niskie.

s ih z iov s e e e e e e s s o o g e o o e e e a
JEDYNY SPECYALNY DOM

F R iL M O F O N Ó W  i F O N O G R A F Ó W
C l i .  K a p e l  u s z a

w  Krakowie, ul. św. Gertrudy 17,
poleca 1822 1 O -

GramofoŁy, F on ografy , p ły ty  i w alce
w bardzo wielkim wyborze i po bar. niskich cenach. 

Cenni 7>t n a  żądań i e g ra tis  i fran co .

B y YYY^^TYYYTy YY^^YYYY YYY YY Y YY Y YYVY YYYYY Y YY V y v  Y v v  v v  Y v v v - -  y j

PIĘENĄ, BIAŁA, Ja K MLEKO, PŁEĆ
n ad aje  jedyn ie  ap te k arz a  C. B ALASSY ang ie lsk ie  

— MLEKO OGORKOWE. "=
MT.EKO OGORKOtYE odznaczone z ło tem i m edalam i n a  w ystaw ach  w Londynie, P aryżu  

. i W ied n iu , usuw a piegi, plam y w ątrob iaue, pryszcze, w ągry  
i t. d., n ad aje  tw arzy  dziw nie m łody w ygląd , je s t  wobec lego 
jedynym  środkiem  piękności. 1977 1 10
Cena 2 korony. P u d er ogórkowy 1 kor. 20 hal. i 2 korony. 
Mydro ogórkowe 1 kor. P raw dziw e ty lko  z napisem  „B alassa“.
Jed y n y  sk iad  w ysyłkow y d ia  G alicyi:

A pteka ZYGM,, RUCKERA we L W O W IE ,  
w PR Z E M Y ŚL U : Apt. F BREYERA, plac „na 

Bramie*1 L. 4.

H erbata 2 U rodów !

H e r b a ta  z B r o d ó w !

Od dawien ńewnu ze swej dobroci I zapachn znaną prawdziwą

HERBATc ROSYJSKĄ ,
zbiorr mujowego, poleca naudel ,

W • Adaikrowicza
11 w  Brodaoh na pograniczu rosyjskiem. 58 C

1 funr. „Familijnej11 bardzo d o b r e j ............................. złr L40
1 lunt „Melan ie de MosKau“ w oryg, opak., najlepszej 2.50 
1 inn i „Imperial11 cesarskiej, w oryginalnenr ooakowaniu 3.6C 
1 fnnt „Oaruchów11 z najlepszych herbat kwiatowych . 120
Kawa Oylon, znakomita, franco 5 k i l o ........................... 9‘—
Bulion Wołyński, higieniczny, 1 k i l o ...........................  280

Z Drukarni Literackiej (przedtem pod firmą Nowa Drukarnia Jagiellońska) V i ,  v/ie, ul. Jagiellońska 10. Rząaca Drukarni L K. Górsk'

HARRY FROMMER J  %łF a b r y c z n y  sk ła d  K a p e lu sz y  s C y lin d ró w
poleca na obemą porę nowości z c. i Ł. nadwornych fabryk; P. C. Habiga, Wilh. Plessa, C. Wessmera. J  Hiickla SynóvT jakoteź
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